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P R Z E D S T A W I C I E L S T W A !
O AKANO W iCZE — m. Szeptyckiego — - A. Łasznk^ 
O ŁĘB O KIŁ —  oL Lamkowa 14 Księg. W. Włodzimier owa. 
GRODNO —  Księgarnia T-w a „Kuch‘\
HO RGDZiE] —  Księgarnia Kol. „Ruch",
KŁECK —  Sklep „Jedność".
UDA — ui Suwalska 13 — Mateski.
ŁUNINIEC —  Księgarnia Kol „Ruch*\
M OŁO DECZN O  —  Księgarnia T -w a  „Ruch**

NIEŚW IEŻ —  u l Ratuszowa —  Księgarnia jazwińskieg*.; 
N OW O GR ÓD EK  -  Kiosk St. Michalskiego. 
r-L-£Wi£ClANY —  Księgarnia 1-w # „łfrch

DRUJA —  Kowkin.
OSZM iANA —  Księgarnia Społdz. Naucz.
PODBRODZIB -  oL Wileńska 15 T .  Gurwicz 
PIŃSK —  Księgarms Polska —  SŁ Bednarski 
P O S TA W Y  —  Księgarnia Polskiej Macierzy Szkolnej.
STO ŁP CE —  Księgarnia T -w a  „Ruch"
SŁON1M —  Księgarnia J. Ryppa uL Mickiewicza 10 
SMORGONiE —  Stowarzyszenie Przyjaciół Oświaty.
ST. SW IĘCtANY -  M, Lewin —  Bmro gazetowe aL 3 Majs % 

•KpK(>VvSZC2 YZNA., W. Ysindel. skład apte ;*.v. 
W O ŁO ŻYN  —  Lfbermaii, Kiosk gazetowy 
W ARSZAW A —  Kiosk Księg. KoL „Ruch".
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Redakcja rękopisów aiezamówtonycb nie zwraca. H ita u tta  - 
eia nie uwzględnia zastrzeżeń co do rozmieszczenia ogłoszeń.

CENY O G ŁO SZEŃ : wiersz milimetrów* .«dnu»£paiu<*y ^  v ronię 2-ej » JPej $r. Za cekstem 15 gr. Komunikaty 
nadesłane milimetr 50 gr. Kronika reklamowa milimetr SO gr. W numerach twiątoezeycli oraz z prowincji o 25 proc .drożej. 
Zagraniczne 50 proc. drożej. Ogłoszenia cyfrowe i mbeutryc ne o 50 proc. drożej. Administracja nie przyjmuje zastrzeżeń 
■co do miejsca. Terminy drako mogą byc orzt*7 Adminifitracje zmieniane dowotai*. Za dostarczenie n-ru dowodowego 2f> p.

Ponowna oferta Hitlera wobec Polski I£L!6RAMlrPREMJEH JĘDRZEJEWICZ WRACA DO W A R-
^ S7 A W V W  SOROTF

M l  M I S T E R  S Z C Z Ę Ś L I W E J  R E K I  Komunikat Agencji H vas* W ARSZAWA (tel. wł.) Oczekiwany w dniu
•  *  O POGLĄDACH RZĄDU FRANCUSKIEGO NA STOSUNKI POLSKO - NIEMIECKIE. wczorajszym powrót ^emjera j ^ r z e j e w ^  nie

Strasznie jest trudno pisać w  Polsce cuzi są im-nego zdaniiia. Francuzi dają z -tern tylko, że rolę Francji w tych ro- PARYŻ. PAT. —  Agencja Havasa między ZSRR i krajami Europy Wschód w S w y ^ w  Zkntę* * *  * ychać' P0^ 00* d°  

o polityce zagranicznej, wiedząc o tym nam placet na wszystko. kowaniach powinna odegrać Polska. Z a  podaje, że miarodajne koła francuskie niej, oraz zawarcia paktu o nieagresji NADUŻYCIA W  SWIEC1E SPORTOWYM,
niskim stanie orjentacji w tych zagad- Oto czytelnik przeczyta obok komu ni- st.ressenianowskich czasów Francja by- wyrażają zadowolenie z racji podjętych między Grecją a Turcją. W A R S Z A W A  P A T  —  w* i tek
niemach społeczeństwa polskiego, a kat Havasa o stanowisku rządu fratncu- ła orędowniczką pokoju, była inicjato- rokowań i odprężenia w stosunkach Co więcej, w  przypuszczeniu, że bez- kandzie sądu Okręgowego w  W arszaw ie znah

przedewszystkiem prasy polskiej. Trze- skiego wobec oferty Hitlera, uczynionej rem, a Polska zawadą, dzieckiem, które niemiecko-polskich, co odpowiada dąże- pośrednie rokowania francusko-niemiec- dzie się sprawa Teofila Czyża, byłego urzędni-

ba zawsze powracać do rzeczy eieinen- Polsce. psuje nastrój i od którego się ucieka niom polityki francuskiej, określonej je- kie się rozpoczną, stwierdzić należy, że ka Związku Polskich Zw iązków  Sportowych i
tarny-ch, do rzeczy, które oddawna już Go właśoiwne mówi ten komunikat? na ustronne śniadam i a. Dziś Polska po- szcze przedwczoraj przez Paul Boncoura wstępny układ Rzeszy Niemieckiej z Pol- 0°n̂ ufycia ^ g a j ą c e  kwoty kifkuimtu^^ięcy
nie powinny być sporne, a które przez Potwierdza to, cośmy w  wielu arty- winna wziąć w swoje ręce starania o w  Izbie Gmin, a zmierzającej ku zapew- ską, ułatwiłby zadanie rządu francuskie- złotych, popełnione w wymienionych instytu-
ime.rcję mózgową sporneimi pozostają, kułach starali się wwiercić w  mózg ,pokój Europy, zabezpieczyć go dla sie- meniu przychylnej atmosfery dla organi- go. W  tym wypadku Francja, pozosta- ciach- Czyża broni mec. Vogel, znany sp od o ­

ba! stanowią dogmat wiary przeciętne- polskiego obywatela, starając się prze- bie, dla Francji, dla Niemiec. - zacjj pokoju. jąc wierną swoim sojuszom, nie potrze- wiec 1 dziennikarz sportowy,
go dziennikarza poiskiegS w sprawach łamać jego tradycyjne, uparte, z 1919 r. fc *  | * Zdaniem miarodajnych czynników bowałaby już się zajmować"(naurait plus POLOWANIE NA DZIKI W  MIEŚCIE,

polityki zagranicznej. pochodzące a dziś już najzupełniej błęd- ^  a.,: francuskich, polityka układów dwustron- a se preoccuper) w ten sposób rozwią- KĘPNO P A T . — w  dniu 14 listopada w y-

Do tak ich  d o g m a tó w  n a le ż y  p r z e k o -  ne p rzek o n a n ie  o p o lsk o -fra n cu sk ich  s to -  ’ /  j j ' 1 fest oolitvka Ligi N a r o d ó w  i m o> e  zan em i tru d n o śc iam i Polski i m ootałw darzył się nienotowany dotąd wypadek poja-
n , • . K1. . *  , . CII(1 .  , ^ 1  ' • p  , c h w ili nie m yś lim y , a b y  k o n w e rs a c ja  ^ c n  P ° łlTy K3 N a ro a o w  i m o że  zan em t tru d n o śc ia m i Polski i m o g ła b y  wjenia sie na terenje mia^ , 5 dzik6w, które u-

, bestja przedewszys.- simkach przekonanie, ze Fiancuzow z y  ki,nl w C2€mJcolwiek 0_ przyczynić się do wzmocnienia organiza- skierować cały swój wysiłek ku rozwią- bił prezes Towarzystwa Łow ieckiego w  Kępnie,

kiem, przed wszystem  mnem, czycna gniewałoby strarame p o lsko-,niemieekne ookoioiw ie s ta n o w is k o  k tóre  ci« g^tewskiej. Francja wyraża już za- zaniu zagadnień specyficznie francusko- p. W olke. Wydarzenie to wywołało w mieście

na Pomorze, że rtie dziś, to jutro na nas poiwumieiwe. Tłumaczyliśmy, przekłi- . . 1 i ,  dowofenie z racji podpisania paktów niemieckich. duże zainteresowanie.

napadnie, jakgdyby Niemcy nie mieli daliśmy tym obywatelom, że Francuzi J J ? ZAMORDOWAŁ PODCZAS GRY W  PIŁKĘ
spraw o wicie dla nicli ważnpejszych. niczego bardziej nie pragna jak właśnie cae'm!kl0!lwiek uszczupliła waloiy sowiec- A lf  C g M f i i p S a  t P T  7 P f l A l l f n l P l l i  NOŻNĄ.
P r z y s z ła  d e k la ra c ja  k a n c le rza  H łt le -  p o lsk o -n d em ie ck ie s o  p o ro zu m ien ia . k fej p o lity k i p. B eck a . Z re s z tą  d o p ó k i W C H C W IC  W 4  A O U U W U I C I I I .  KIELCE P A T . -  W  miasteczku Bodzentyn

_ •~)̂ rrr\ ™ o * i i • • i t rw  - i t • i 4. • i -1 ż P- Beck sitoł IM czele mi;n,is'terstwa, je- PAUL-BONCOUR JUŻ W E WRZEŚNIU GRATULOWAŁ POLSCE. w czasie gry w piłkę nożną doszło na boiskuT2. z 2 -go mata roku biez. nie znalazła Oficjalny komunikat jaknajkategorycz 1 ’ J J . n- L rT.

e c h . , w *  . . i  2 ‘ zrż« -  -  # ‘ " 1‘  H" “  “ * ■ '  s y " £  ”,
imescda w. sobie wyraźne zrzeczenie się Coz bowiem powiada ten komunikat " K,c ,1~ “  Wiadomość o porozamieniu się w zasadzie wal o pertraktacjach kierowników polityki fran- niotkiew1Cz dobył noza , przebił mm uczma 6-ei 
agresywnych zamiarów w stosunku do jeśli go [przetłumaczyć na język feljetomi: ^Gznyc waorow , ’ore z o y . s w drodze deklaracji nieagresji polsko-niemiec- cuskiej, z dorgiej zaś strony rząd francuski nie klasy gimnazjum Palisiewicza, który na skutek

naszych zfem. „Kochani Polacy. Cieszymy się bar- ,lfe iest to minfelter szczęśliwej .ręki. Do- ^  była dla kól konferencji rozbrojeniowej może nie podkreślić z żywem zainteresowaniem z^ rlsadoweTla^norozdT
jy z • j , , o . ,, . i_  . . . . . . . .  . prowadztł do zupełnie pO'kojowep,o sta- przyjemną niespodzianką. wysiłku, zmierzającego do zmniejszenia na Podmiotem rozpiaw} sądov̂ ej. bąd po rozpa-
Po tej deklaracji z 2 maja przyszedł dzo, ze mozece z N.emcamr dojsc do P _ P i dni- » o ^ c  m JeTpod  uwagę, że Niemcy nie Wschowie perapektyTkonfliktu, który mógłby *? * »“ »wz,dędnui„c miody wiek A-

cały szereg pokajiowych ośvtd:adczeń ze l/OUOZuminemiM. Chwiała Bogu spadniecw _ . ’ pójdą dziś dalej w rozmowach swoich z Polską, mieć poważne następstwa dla całej Europy. mołkiewicza i jego dotychczasową niekaralność
strony Niemiec, miało miejsce komplet- z naszych pleców i  nie będziemy po- & sąsiaid Polski składa raz po zaznaczają tu, że ponowienie powyższych za- W  końcu września Paul-Boncour w  wywia skazai na 4 ,ata więzien* ;
nic ugodowe wobec nas postępowanie trziebowali wiięcei sie o was troszczyć raz lnu P ^ jo w e  « ferty- Oczywiście, pewnień w  imieniu narodu niemieckiego naza- dzie udzielonym jednej z agencyj polskich, pu- NOWY TUNEL.

g t e ia k h .  ■ O M ic i.  ^  ^  *  r o ™ - . *  .  N » m c ™  j j y .  W - g g .  “  “ „ “ “ " t  " T
Obeon, H M M  U .  r t .  •  < M <  a * r .  «  .  SD.n l l . nn, ^  £ , ?  1» * . d . f c  * * . ,

posła polskiego p. Lipskiego, stanowi Komunikat ten powimien nareszcie RaczeJ utwierdza tę lunję polityki poi- Dla kól francuskich zawarcie porozumienia-------------------------- ----------------------- burg z^aryntją. Tu^el ^cn^najdujTstę^a \Vy-

jaikby potwierdzenie i wzmoonien-ie jego przekonać uaj powolnie j myślącego Pola- S!̂ iei» nazywa się pokój. M i t *  D o r  I r  n o f t i f i o r f f o o  f l o l r l o r o r l o  M  I  i a t r l r i o M O  soko ĉi 2500 metrów.
deklaracjti iz 2 maja. Depesza wczorajsza ka, że Francuzi nie będą się na nas Miło nam przy tej okazji raz jeszcze P O l W I B r O Z O  U C K V o r 0 l | Ę  P .  L i p S I l i C S u  MROZY W  AMERYCE.

mówiła przecie, że wymiana zdań Hitlera gniewać za „ f l i r t y  “ z Niemcami. Tyle, zaznaczyć, że jeśli pomiędzy „ Słowem “ W A R S Z A W A  PAT. —  MINISTER LIPSKI JEST DOKŁADNIE POINFORMOWA- N O W Y  YO RK  PA T . —  W e wschodnich i
z p. Lipskim wykazała zupełna zgod- jeśli chodzi o publiczność. Natomiast mie a dwiema gazetami wairszawskiemi Ga- SPRAW ^G R ANICZNYCH  BECK, ZAPYTA- NY O INTENCJACH I POGLĄDACH RZĄDU środkowych Stanach panują silne mrozy. Nagła
w -  „ , . - <Ł * o.- . . . , ' *■ a owiemd gazcTami w an bzawsiKinemi „vjd- N y  pRZ£Z pRZEDSTAWlCIELA PAT O O- TAK, ŻE MÓGŁ AUTORYTATYWNIE O- zmiana temperatury spowodowała około 20-tu
i.osc co .do „wyrzeczenia się w stosun- potaafię się wyipowredzmec, czy ten ko- tą Polską" i „Kurjerem Porannym" za- CENIE WCZORAJSZEJ ROZMOWY KANCLE- KREŚLIĆ NASZE STANOWISKO^ wypadków śmierci.

kach między sobą wszelkiego uciekatiia mumifcat politycznie ułatwia rolę naszej cj,ocjzj j ^ a  różnica zdań, to bynajmniej R2A RZESZY Z POSŁEM R. P. W BERLINIE, SZCZEGÓLNĄ WAGĘ PRZYWIĄZUJĘ DO NOWE LOTNISKO na oceanie  
Się do sśły“. dyplomacji, czy też ją utrudnia. W  każ- llie ^  do weny sowieckiej polityki na- OŚWIADCZYŁ CO NASTĘPUJE: TEGO, ŻE LUDNOŚCI OBU KRAJÓW, WAL- WASZYNGTON PAT — Administracja ro

Przy najbardziej pesymistycznej oce- dym razie ryzykowałbym określenie, szej dyplomacji. Uważamy polityczne ' w ^ am^  bót Publicznych P «“ »aczyla półtora miliona
nie rozmowy kanclerza Hitlera z p. Lip- że treść tego .komunikatu to wyraz te- porozumienie z Sowietami za plus naszej LERZ z a ją ł  w  ’dJniu w ćzORAy ZOSTAŁO WYJAŚNIONE, “  TOLi“ k I  O- S S S l  m a t y ? X S S d ' s S
skim, przy maKtSim.um nieufności do te- go „lewicowego stosunku Francp do patyki. „Gazecie Polskiej" i „Kurje- SZYM W SPRAWIE STOSUNKÓW POLSKO- BYDWU RZĄDÓW AKTYWNIE DĄŻY DO mil od wybrzeża naTSku^Kdułem  oróby
—  co Biller mówi, jeszcze pozostaje Potoki, to wyraiz stosunku Francji! pa- row:j Poirammemu" zupełnde co ńinego ma- NIEMIECKICH. ZABEZPIECZENIA JEJ PRZED MOżLIWOś-
nam to, że Hitler nam oświadczył: cyfistycznej, Francji pojednania z Niem- my za d e , Ten sentymentalny stosu- Z DRUGIEJ STR0NY P0SEŁ NASZ> p- CIA JAK IEJKO LW IEK NAPAŚCI. U z u p e łn i e n i e  k o m it e t u

„mego programu restauracyjnego nie za- camr, która w  ostatnich zwłaszcza cza- TOk clo Sowietów, który sprawia, że teo- M | .  D p . l .  n n l n ł f t r m « l l i a t  t n t l M W f l f l M  F r S i n r l l  K o n w e r S V ln e a O
cznę od was". 1 przy maksimum nieuf- sach odczuwała sojusz z Polską prze- rje> za :Wóre w Kobryniu, czy Pińsku W l n * B 8 C I '  P O U l T O r m O W a ł  0 m D d S S a O i q i  r r a i l C J I  W AR SZAW A (td n  M - • t Skart*

nośd —  powtórzmy to raz jeszcze —  do ważnie ze strony przeszkody, którą ten ; j lZie śtę słusznie do więzienia, doznają, PARYŻ. PAT. —  Agencja Havasa do rowi francuskiemu obecny stan rokowań zupełna Komitet Komisyjny p ż ^ B u k n A k -
hitleroiwskiej szczerości —  tego rodzaju sojits? stanowił w dobrych stosunkach z w jdziane przez okulary polsko-sowieckie nosi z Warszawy, że minister spraw za- niemiecko-polskich. ceptacyjnym, powołując do jego składu p. s.
oświadczenie bądź co bądź wzmacnia Niemcami.. Przypuszczam, że gdyby zbliżenia, pewnej pochwały na łamach granicznych Beck przedstawił ambasado ----------------------- Lipskiego, dyrektora Centralnego Bhira do
naszą pozycje w  Europie, bo konstatu- ministrem spraw zagr. nie był p. Pa.ui .,„.1, a l t  . . ^ s ™  zwolen-mkamr 00I- Spraw Fnransowo-rołnych, dyr. Berdeckiego,

. . .  . , 0 . T3cn g az>eit- jes-Tesmy ZuiMuanu.Kamr p-ui ^  M lA - r t i « i  * L ! r  I dyr. centralnego biura Banku Rolnego i o Ba­
je, ze snę nie przeciwko nam kieruje omooui, a iktos miny bardziej zbliżony sko-niemieckiego porozumienia, a prze- V  v 8 S j f  l l I G I l f l C C K l C J  rysza, dyr. centrali Banku Gospodarstwa Krajo.

atak,, tak samo jak nasze o! jakże nadw- poglądami do francuskiego sztabu gene- cież nfe !lapiszemy „igdy że żydzi w BERLIN. PAT. -  Cala prasa zamie- Wszystko to jest pocieszające i roknje wego'
nie, jakże niemądre letnie demonstracje ,ra nego,  ̂ to iznaczy ktoś bardzo przeje- i\T,iemczech nie są prześladowani, tym cza szcza mi naczelnych miejscach komuni- nadzieje ze stanowiska polsko-niemiec-
„święta morza" osłabiały naszą pozycję ty bezpieczeństwem Francji, toby wyra- sem ^respondent „Ku,jera Porannego" kat o rozmowie kanclerza Hitlera z po- kich stosunków, jako takich, które ko- W A R S ZA W A  fteL w ł ł  7  r,dvni _______

 .......................................  słem Lipskim, podkreślający znaczenie niecznie wymagają wyjaśnień i mieszczą ie „ m i  . - Ł W  ?l l 1 „ „ i

.  .  | f   X J  o  j  rn ■ A  • p i  W U M  a w i i i i v  f  c v  ł a v n w j v

me, jakże nnemądre letmre demonstracje ra nego,  ̂ to iznaczy ktos bardzo przeje- Ń^mczecli nie są prześladowani, tym cza szcza mi naczelnych miejscach komuni- nadzieje ze stanowiska polsko-niemiec- „  K 0ŚC iU SZk0c< Z d W ln S ł d 0  6 dV lii 
„święta morza" osłabiały naszą pozycję ty bezpieczeństwem Francji, toby wyra- sem .fcoresponident „Kurjera Porannego" kat o rozmowie kanclerza Hitlera z po- kich stosunków, jako takich, które ko- WARSZAWA fteL w ł> z  Gdvni donosi
w Europie, bośmy wrzeszczeli n.a głos, zy komunikatu nie wypadły tak jaskra- trafi) napisać, źe „Sowiety nie prześlą- Lipskim, podkreślający znaczenie niecznie wymagają wyjaśnień i mieszczą ie w • 0 Y „ * * 2
że to właśnie my jesteśmy bezpośrednio wie. tego spotkania juz w samych tytułach. w  sobie tyle sprzecznych ze sobą elemen praybB &  ,Kolchiszko“Wriozacy
zagrożeni. Wracajac jednak do naszego stanowi ' .  *  * , .  >>Dor',0?te rozmowy nfemiecko-poi- tów. Mamy nadzieję, że niebawem żary- m  swym pokładzie uratowaną załogę niemiec-

' n , «  1 1  : o ^ a u  . ■ , , . , skie —  pisze Germania. „Próby poro- suja sie wyniki konkretne. kiego parowca . Horst Wessel" w lic/hi^ i? n
^z)' aipraw ę te proste izeczy tak » 1 P ujmy je wypownedzaec w 1o*r- . . zumienia z Polską" (Boersen Ztg.) „W y - Dla sytuacji międzynarodowej znaczę sób z kpt. Paulem Olszewskym na czele

trudno jest zrozumieć. mie poglądu, jakiem powinno być teraz 1 jeszcze jedno, jakże daleko jeste., rzeczenje się przemocy. Bezpośrednie nie rozmów obecnych w stadjum kry tycz Na powitanie uratowanych marynarzy nie-
Ponownia deklaracja Hitlera p-osi ad a postępowanie polityki polskiej. niy od tego „nieuchronnego konfliktu z rozmowy niemiecko-polskie (Berliner nem nie da się przewidzieć. Francja wy- mieckich przybył z Torunia konsul niemiecki p.

jednak dwiiie cechy, które wyróżniają ją Sądzimy, że polityka polska po- Niemcami, który po wystąpieniu Nie- Tageblatt). „Rokowania z Polską posta- suwa stale jako argument konieczność von H°ops.
od deklaracyj poprzednich • wimina: rniec z Ligi Narodów wróżyła, przepo- nowione. Wzajemne zrzeczenie się sto- uzgodnienia swego stanowiska w spra- Po Przyb»ciu statku do mola, kpt. Olszew-

.».*» " t ™  m "  = , « p<“ «  's z s s is ^ r z ^ s ^ tg ^ p a a r a s a a s ;fycnmtast po zwycięstwie wewnętrz- prowadzić w całości do pokojowego po- nogłos*we, prócz jednego „Słowa . La.. Anzeiger^  h naIeży j Połska Te wzgłędę^ pod- P° r û’ k mand0i;OW1 Jacymczowi podkreślając,

nom. Znalazł siię cop-rawda publicysta rozumienia z  Niemcami. Pod pojęciem w  Trzy najpoważniejsze dzienniki opa- niósł właśnie ostatnio Sarraut w Izbie ryc^ prae^^^ ro zn w łtT to l^  mo*^^ w kto“
w Polsce, który oświadczył, że wybory całości rozumiem uwzględnienie wszyst- . . m ł ^ują  komunikat dłuższemi komentarza- deputowanych. Bezpośrednie porożu- kładzie polskiego statku W licza?bSzie do rS"
iiiemieckiie z 12 listopada to .dowód kich spraw, a więc ostateczne wyjaśnię- W y  m ia n a  1101 m ię a z y  m lii . mi. W  „Berliner Tageblatt" pisze Paweł mienie Niemiec z Polską musiałoby Fran milszych wspomnień. Następnie złożył podzię-
„ słabości" rządu niemiecki ego, —  sądzi- n,ie sytuacji w Gdańsku, a wiec kwestia B0CK I0H I 3  pOS. V , M O ltK C  Schaeffer: „Komunikat rządu niemieckie cji ułatwić gest uprzejmości wobec Nie- kowanie władzom połskim i kpt. Borkowskiemu
my jednak, że możemy to rozumowanie mniejszości po obu stronach granicy, na W  SPRAWIE PRZEDŁUŻENIA PROWI- Z jednobrzmiącą co do miec, jKMiieważ w  tych warunkach ko- konsul p. von Hoops.

. f , , j  i •• ł 1 ZK ł >Liuiidcii lid n  uAKini n i u r r n  treścl deklaracją z kwietnia r.b. o tyle, mecznośc udzielenia ochrony jej sojusz- Marynarze niemieccy po kilkugodzinnym po
pomiwiąc bez dyskusji. Prasa pols-ka S ąsku i w Niemczech, a więc organi- ZORJUM HAN ze ta ostatnia wyrażała decyzje obu rzą- nikom wschodnim upada w  tym samym byCie w  Gdyni odjechali do Gdańska, skąd u-
pytala , jatk hitlerowcy zdyskontują w zacja ukraińskich nacjoualiitstów, Kono- WARSZAWA (tel. wł.) Wobec tego, że ro- dów wyrzeczenia się w  stosunkach wza- stopniu, w  jakim ci ostatni zapewnią so- dadz«  si^ do Niemiec.
polityce zagraałicznej swe Zwycięstwo walec. Odprężenie na wszystkich tych kowania gospodarcze polsko-niemieckie nie jemnych wszelkiej przemocy. W e wczo- bie przyjazne stosunki z Niemcami. W  godzinach popołudniowych komandor Ja
wewnętrzne. Hitler nam oświadcza: punktach, da nam dopiero pokojowe po- zostały jeszcze zakończone, nastąpiło w drodze rajszem oświadczeniu jednak wyrażono Jeżeli Paryż życzy sobie ugody z
„nie przeciwko wam". rozumienie polsko-niemieckie. wymiany not pomiędzy ministrem J. Beckiem i ponadto zamiar prowadzenia rozmów Niemcami to trudno sobie wyobrażać- £ s z t a Ł  W  t r a k ^ n l a " ^ t

2) Deklaracja HłHera jest próbą 2) Polskc^iemieekie porozumienie ! » * “  niemieckim w Warszawie von Moitke t to z p o s r^ h . rozpo- U ^ t M ^ h O b ^ -  nkmieckiemu kow an ą  ban
n a w i j a  ^pośrednich rokowań z nie może być tego rodzaju, aby Niemcy Pgragenie c o  do przedłuża do dn.a 30.go J *  ^  z nowym posłem ^  „Horat Wesseba'.
Polska w chwili, kiedy * we Francji mogły go zdyskontować przeciw Fran- l,st0Paila br' *s*mei4cego becne prowi j . p0(gkjm nadano jej szczególną wage. --------------
i w  Angljj padają gk,sy iZ „Niemcami cji. Rozumiem dobrze, że my i Niem- Na mocy **** Prowta>r>“m «  fl'e," ieck,e ’ .  O z ie S lĘ C lU  n o w y c h  k a r d y n « » 6 w

tylko proeiz Ugę Narodów". cy gdybyśmy się pogodzili, to najuiyk- u ł ^ k ^  KOmUnllCat bfUia COHtl W  połowie grudnia nastąpi nominacja

W  niaszem przekonaniu, Polska jes, sza dzus w Europie siła milnarn;'.. P. Paul ,umny Obowiązującej taryfy celnej Rząd nie- BERLIN PAT. —  > Biuro Conti komunikuje: w stosunkach niemiecko-potskich. Jasnem jest, n o i^ ^ ó w ^ ^ to e ^ m ^ ^ it ie p e w m o ś ć ^ ^ Ł y
w  tej pozycji, ie  .me może iisc na sojusz Boncour jest strasznie maltretowany miecki ZObowiazał się do tego samego terminu Wczorajsza wizyta nowomianowanego po- że rokowania toczyć się będą w bezwzględnie puszcza się, że kapelusze kardynalskie otrzy
z jednem tylko państwem. Zarówno przez dziennikarzy swego kraju, którzy nie wydawać żadnych specjalnych zarządzeń *•» Lipskiego u kanclerza te^zy  o- przyjaznym duchu. mają przedewszystkiem: nuncjusz w  Belgra-
sojusz tylko z Francją, jak tylko z Sowie- zarzucają mu krótkowidztwo i wogóle „„eciwko importowi z Polstó ' znacza“  ^  “  * * !" *  miarod' P ie s ia ,ą ^ ia l Wbrew twierdzo*, ze strony francustae,, &zie peUegrinetti, watykański mistrz cere-

. ^ xt. , .. \ ® przeciwko importowi z szy ciąg pororarmema nawiązanego juz przed o- ze rozmowy metmecko-polskie matą na cehi za- Tncmi Mscr Caciadomininrii M«nrr Pata-ni ,
tarmi, albo tylko z Niemcami, prowadził- nieuctwa polityczne i może to nam koło 2 miesiącami przez ówczesnego posła W y- warcie paktu nieagresji, względnie zmierzają do Trybunału della Signatura, Msg. Jorio z kon
by Polskę do abytmiego uzależnienia .się tłumaczy dlaczego jego komunikat tak |r«Q u#eŹ lllle  U d z ia ł  W  (h ń lH -  -  s°ckiego i służyć ma przedewszystkiem do tego, Locarna Wschodniego, wskazuje się w kołach gregacji św. Sakramentów’ rektor’ tmiwersy
od sojusznika Prawda p. mim Mie- powiewa chusteczką Może la chustęcz- n o *n  by poL-niem. sprowadzić na nową drogę politycznych na wczorajszy komunikat, w  kto- tetu katolickiego O. Gemełli, wreszcie trzej
dziński w  artykule strofującym nas, u- ,ka «n ad łabv  gcLvbv zrozumiał i akie wi 9  - i45*- “  w  wtey*>' wczo- rym i88* mowa tyM“  0 oświadczeniu. cK>tycẑ - nuncjusze papiescy: di Terre Grossa w Mo

. , Ł  ‘ , 1 , - ’ S l '  - . ... . ’ 1 WARSZAWA (tel. wł.) W  dniu 15-go listo- rajszej, będącej niejako drugim aktem sprawy, cem niestosowania przemocy (nicht Gewaltao- nachjum, Maglione w Paryżu oraz Tedeschini
wazał, ze dobre stosunki z Sowietami doku, sinuc sobie może Hitler, proponując -a lvf- . termjn zgioszeń do ChaUenge‘u os^Sni t̂o pewne wyniki uchwytne. Na u- wendung). w Madrycie. El.
wykluczają możliwość porozumienia się Polsce porozumienie. Może nie zaszko- którv lak wiadomo w  roku i<m oronnizuie Pol' wagę zasłu§ł,ie przedewszystkiem, że wizyta W  rozmowach wczorajszych wogóle nie  oOc------

.  *  „ ę j  i « « -  dS  m . «  „  „,MtJ« . i  mó - ^  ^  ^  Z J ,  S “ »  ' " ' “ I " *  “  ™ « "
my przekonartl, z - oecik, te „ wwny, ze my i Niemcy, stalibyśmy się stępujących państw: Francji, Niemiec, Włoch i w przyszłych rokowaniach, to jasne jest, że po- zawarte w oświadczeniach mocarstw z 11 gra- LONDYN PAT. —  Odpowiadając w Izbie
ster szczęśliwej ręki" nie podziela pod największą siłą mililtarną to wcale nie Czechosłowacji. ruszone będą musiały być całe szeregi najbar- dnia ubiegłego roku. Strona niemiecka zawsze Gmin na zapytanie w sprawie obecnego stami
tym względem  poglądów  posła Miedziń- znaczy, abyśmy do tego dążyli. Takie w  ^  on ^  aktualnych kwestyj. Omówione będą mię- starała się, aby to „Not force declaratioo" włą- sił zbrojnych na morzu w  porównaniu do róku

, . , Wi . , * . oędze się w W  szawie (jZy jnnemj kwestje gosjxxJarcze, które raz już czyć do przyszłej konwencji rozbrojeniowej. —  1914, pierwszy lord admiralicji oświadczył, że
aioeg . e 1 ° y łc>by dla nas nie- konferencja, w której wezmą udział przedstawi- poruszone zostały w Genewie między minist- Również obecne rokowania z Polską na podsta- w okrągłych cyfrach Stany Zjednoczone zwięk-

Polska IW żadnym wypadku ruie może bezpieczne. Rokowania z Hitlerem mu- ciele wymienionych wyżej aeroklubów, w celu rem spraw zagranicznych Rzeszy, a polskim mi- wie oświadczenia o niestosowaniu przemocy szyły swój stan posiadania o 39.700 totm, Ja-
pójść na takie porozumienie z Niemcami, Sl2ą naszem zdaniem prowadzić do poro- omówienia szczegółów technicznych zawodów nistrem spraw zagranicznych Beckiem. Jednem (nicht Gewałtanwendung ErkJaerung), leżą ponja mniej więcej o 40.000, zaś Wielka Bry-
któreby osłabiło Francję. P raw da! Fran- zumienia polsko-niemieoko-francuskiego słowem, tematem rokOwań będą wszystkie te więc zupełnie po łinji polityki, zawsze przez tanja zmniejszyła swój stan posiadana o 55.400

J ł -----------------------  kwestje, które w ostatnim czasie odegrały rolę Niemcy stosowanej. tonn.



i SŁOWO

S ILV * r e r u m  Dymisja gubernatora Kłajpedy rocznira *»*■«*»»«* w Ansm w wirze stolicy
L A U R E A T  N O B L A . R YG A  P A T . —  Donoszą z Kowna, że w  mianowany dotychczasowy dyrektor 'departa- 

N ow y  laureat literackiej nagrody Nob la  dni'u wczorajszym  została przyjęta dymisja o- mentu bezpieczeństwa publicznego w  minister. 

■  Iw an  Bunin budzi powszechne zaciekawię- becuego gubernatora kraiu kiajpedzkiego Gily- stwie spraw gew nętrznych jan Nowakas.pows
nie swoją, osobą. Bolszew icy są zaskoczeni i sa. Gubernatorem kraju kła.; pedz Kiego został 

zgorszeni odznaczeniem  „b iałogwardzisty* *,

Rozłożenie no 10 lat zaległości podatkowych
burżuja i  w roga rew olucji. Em igracja  rosy j­
ska, rzecz jasna, cieszy się szczerze. Inne na­
rody w  odznaczeniu „p rz e d w o je n n e g o * ro s y j­

sk iego pisarza w idzą dowód trafności oceny PRZYGO TO W ANIE  ROZPORZĄDZEŃ W YKO NAW CZYCH
sądu zarządu fundacji Nobla —  i pośrednie
stw ierdzenie przeciętności litera tu ry  sowie- Departament podatkowy Ministerstwa Skar- 10-ciu. Obecnie ustalane są księgowo zaległości 
.skusj, —  bardzo programowe* bardzo hałaśli- bu opracował projekt rozporządzeń wykonaw- w  poszczególnych podatkach, W przyszłym ty- 
w ej, ale też i ubożuchnej pod względem  tw ór “ ych w  zdegtośc l podatkowych pow- godrja  Ministerstwo Skarbu zwołuje konferen-

stałych ptred 1 października <931 t\ Zgodnie z cję przy udziale zainteresowanych ministerstw, 
zej inwencji. wytyeznemi iistalcnemi przez Komitet Ekono. dla omówienia nowych przepisów o zaległoś-

K u r je r  ro ran n y  Nr. (318) podaje aktu- miczrJy Rady Ministrów, zaległości te rozłożone dach podatkowych.
alne obecnie uryw ki z pam iętnika laureata małą być na raty półroczne płatne w ciągu łat ----------------------
N ob la :

Dobrze ktoś powiedział, —  pisze Bunin,
—  że człow iek osiąga to, o czem myśli. N ie  
wyjaśn ia to jednak kwestji, dlaczego jeden 
m yśli o tem, a drugi o czemś innem. Słysza­
łem  n iejednokrotnie od łudzi p ióra że zostali 
nim i przypadkowo., N ie  sądzę, aby to całkowi 
cie odpordadaio 
ich sobie wyobrazić 
choć siebie samego nie.

Wygaśifęcie mandatów b. posłów Centrolewu
STWIERDZONE ZOSTANIE NA PLENARNEM POSIEDZENIU SEJMU

Anglja obchodziła niezwykle uroczyście 15- tłumy, które dwuminutowem milczeniem oddały 
W A R S Z A W A  (tek w ł.) W  tych dniach ma lamina sejmowego, który głosi, że  wygaśnięcie tą rocznicę zawieszenia broni. W  Londynie hołd pamięci bohaterów W ielkiej W ojny. Na

fragment uroczystości przed pomnikiem 
nego Żołnierza.

W  dzieciństw ie miałem w ielk ie zam iłowa g in ię c ie  mandatów w  związku z ©trzymanem rając się na powyższym  artykule, marszałek Sej- 
nie do muzyki, malarstwa, rzeźbiarstwa. M ój biuro Sejmu pismem Sądu, mu złoży oświadczenie w  sprawie z g a ś n ię c ia  r  , .  ,  r  * .  n w  .  »  .
nauczyciel dom owy grał na skrzypcach i  ma- Ciekawa jest dalsza procedura załatwienia mandatów na pelnem posiedzeniu Izby, a w ięc I#  A C  \ 9 f I P f P f l f P  f|  $  f i  *1 | f I )  C f f f l / J I  *11̂  f i l
low ał akwarele; do dziś dnia pamiętam nie- tej sprawy. Opiera się ona o  artykuł 2-gi regu- nastąpić to m oże w  grudniu, kiedy zbierze się 3 M J W M  u U . I I L  I I V  V f  t  H I  A U l l l  W  U J Ć l i  I  I I I  J l t l  k J

zw ykłe wzruszenie, które mnie ogarniało, gdy 
brałem do ręk i jego skrzypce lub mazałem 
na papierze Jfcgo farbam i. W  mieście pow iato­
w e j ,  gdzie cHÓdziłem do gimnazjum, mieszka 
łem pewien czas u rzeźb iarza cmentarnego.
P rzez  całą zimę, gdy ty lko  miałem wolną chwi 
Tę, gniotłem, glinę, lepiąc z niej oblicze Chry- specjalne samoloty, mające na celu 
stusa czy czaszko Adama. Doszedłem uo tak iej osoby cesarza podczas wielkich

BMrBSBS

Powietrzna ochrona cesarza 
Japońskiego

Policja tokijska została zaopatrzona w

Sejm. Do tego czasu jednak marszałek Sejmu 
władny jest natychmiast po otrzymaniu pisma 
Sądu, wstrzymać wypłatę djet poselskich tym

Staraniem  ks. N . Kow alew skiego w  Bere- dokonał uroczystego poświęcenia św iątyni i  
zie K artusk iej powstała nowa murowana odpraw ił pierwsza M szę św.„ w ygłasza jąc po- 

członkom Sejmu, których mandaty m awom oc- ś^ f ynia ^ w y d a t n e j  pomocy hr. PuMow- dmosie kazanie o 'znaczen iu  ś w ią ty n iw  życiu  
liym wyrokiem sądu zostały unieważnione. ?k l?h 1 parafjan . Bereza K a r- wewnętrznem, zachęcając w iernych do korzy-

tuska ma swoją nazwę od O.O. Kartuzów , stania ze źródła łask Bożych i ciągłego dzię 
sprowadzonych do B erezy przez ks. ks. Sapie- kowam a Bogu za  dobrodziejstwa.

ie  do
w ^ e ń Ułatwienia komunikacyjne dla

, j t  » . „  , . ^  » < * < < »  a, *  ■ m 'u l b c i l > 6 L * l i t  L / O ib ł i J b L i ,  l ic u  J A l  b o d r L i l i  W  y

wprawy, ze gospouarz nieraz sorzys.a ł z mo- gołem  meoem. San-.oloiy posraoają karao-.ny m ł o d y c h  p a r  0. o. K artu zów  z ich starej siedziby, kościół S t y p e n d j a  K s i ą ż n i c y  -  * t ! a S
ich  czerepów, które zapewne do dzis arna jesz maszynowe i miotacze bomb gazowych. Będą , . . . . ^ 7, i J r  9
cse przebyw ają na ołowianych krzyżach cmen cne używane również w razie rozruchów uli- -aro,wno w  os ie jak i cudzoziemskie młode L lk o "  mała czastkń Tabnrhraań^ Książnica Atlas we Lw ow ie  na każdem wal-
tarza... D laczego jednak nie zostałem ani mu- cznych. EL Pa->ż odbywające podróż poślubną do Rzymu, n-t̂ i n i^nn   u li." nem zebraniu akcjonariuszy tradycyjnie ustala
zykiem , ani rzeźbiarzem , ani m alarzem?

Bardzo ciekawe jest opowiadanie laure­
ata. o jego pierwszej znajomości ze światem li 
terackm i. Zaznaczyć trzeba, iż ^unin zaczął p i

« , y  jak wiadomo dotychczas i  t * W

jowych. Obecnie burmistrz Rzymu zarządził, a- przechodziły ciężkie koleje, aż nareszcie zo- sm olny S o n o  40VTunal pid 6l b r a l t a r c m  .................................  _  d„ , m
Paryski dziennik „jour** podaje ciekawe płatnej jazdy tramwajami i autobusami miejskie- s^ e3< K ośció ł pa ra fja ln y  podzie lił los klasz- pen ^Nadzorcza

by przyznano im prócz tego 5-dniowe bilety bez stały wykupione na własność para f j i  Bere-

t  ^  VÓin° ’ jUŻ *  V ™ * * ™ ™ #  dw “ - ^ t ę p a ^ Y n i c  p « e  kopywa- m,  P „ k7. powyższych udogodnień za olteza- ^  L ^ f o r y  t o  S a f Ś  n i k a ^ k ^ n t ^ n d ^ r ^ 1® ^ ^
zics ee. , . mem tunelu gr.raitarsaicgo. |)iem u|g0weJ{ 0 ,v-ieta s ie jo w e g o  miode pary sliich w  niepodległej O jczyźn ie J E  ks bi- 481 z8',oszeń z catei P o1**'-

M a jąc  la t dwadzieścia, znalazłem się po raz Pm ce R05zą tymczasem charakter p * y -  korzystoi będą w  Rzymie z  wolnego ivejścia do sknp Z  S a b a  tego d t o  z P ffi- W  wyniku losowania stypendja otrzymali:

ska, w itany uroczyście przez wojsko, szkoły, 1) Im. Jana Kasprowicza —  uczniowie gim- 
prsedstaw icieli adm inistracji i organizacje nazjów w  Bielsku (w o j. śląskie), Tczew ie, Kra-

p ierw szy  w  M oskw ie — - ty lko  na k ilka dni gotow aw ezy. Inżynierowie dokonywają obec- , . .
i postanowiłem  skorzystać ze sposobności, aby nie badania gruntu na głębokości 4 -ch metróv/ m i!zeow> ^hiorow i wykopalisk  
za jrzeć choć na chwilę do św iata literackiego. pOŁj wodą. Połączone są te badania z ogrom- W artoby pomyśleć o ułożeniu kilku niarsz-

i co w tedy  odpow iem ? budowniczy do oryginalnego systemu sztucz-
Zastanow iwszy się, postanom łem  poprze- trzęsienia ziemi: wywołuje się potężne ek- 

stac n a n a e  na odwiedzeniu redakcji „Rus- { . ab okreśUĆ dtia m0rskiego.
skiej M ysh “ . N iezręczn ie było jednak pojsc . . .  . . .
nawet tam. M im o to zdobyłem  się na odwagę; Tunel zacznie s.ę na brzegu europejskim 
byłem  wszak już w tedy współpracownikiem  w  Tad fie  (Koto tw ierdzy Gibraltaru), zakon- 
„N ied ie li“  i „Ś iew iernaw o W ies tn ika “ . u przylądku Ferdtg w  hiszpańskim Ma-

Szedłem  oczywiście, n iezbyt spokojnie, roku. Podróż z  Europy do Afryki pociągiem bę- 
wsunąłem się jednak  dość śmiało do poczeka- dzie trwała tylko pół godziny, 
ln i i  nawet zby t głośno powiedziałem  służące Tunel gibrsltarski skróci niezmiernie czas

Tajemnica bamby czeKoladaweJ
CZY FRYZJER BŁĘDOWSKI OTRUŁ SWOJĄ ŻONĘ

(Szczepan Lipski), uczeń semin. naucz, w  Swis- 
loczy i uczenica gimn. w e Włocławku.

3 ) Im. Jana Szaroty: ucz. gim. w  W iln ie (M a 
rja Ciechanowiczówna) w  Brześciu nad Bu­
giem, (Anna Krawczyńska), uczniowie gimn. w  
Dolinie i w  Tarnowie.

4 ) Im. Feliksa Kierskiego —  uczeń semin.
Wai-szawa jest pod wrażeniem następu- W arszaw y, rzekomo na posadę do Pułtuska. w  Krotoszynie i uczenica semin. w  Toruniu, 

jącej ;sj>rany: P rzez pół roku nie p rzy jeżdża ł do żony, jedy- 5)  jm> Bronisława Geberta —  uczniowie
Taueusz B łędowski fry z je r  damski, po nie napisał tr zy  lis ty  i przysłał kilkanaście zło gimn. w  Radomiu i Tom aszow ie Lubelskim, li­

mu, aby w ręczył mój b ilet w izy tow y  „panu podróży do Afryki, pozwalając jednocześnie na ślubił przed 9 la ty  M ichalinę Potejczyków nę tych. Do wiadomości żony dotarły  wieści, że czenjca gimn. w  Białymstoku i uczenica setnin.
redaktorow i**. N ag le  z gabinetu w ylecia ł całkowite odbycie podróży pociągiem: tak więc (m ającą wówczas 16 la t ),  córkę dozorcy do- Błędowski ży je  z kochanką. w€ Lwowie.
w prost na mnie jak iś brodaty, tęg i pan; w  je- można będz;e wsiąść do wagonu w  Paryżu i mu przy ul. koszykow ej 47. M łodzi zamieszka w  ubiegły poniedziałek, dnia 13 bm. Błe- 6) Za dobre postępy w  nauce filo logji Wa­
go wzniesionej ręce sterczało pióro, oczy i  wysiąść nad jeziorem Czrad po pięciu dniach ja . Ii p rzy  matce - wdow ie w  tym że domu. dowski nagle przyjechał. Poprosił on żonę do sycznej —  uczenica gimn. w  W arszaw ie i ucz-
okulary b łyszczały groźnie. zdy. El. Przed  pół rokiem  B łędowski w yjechał z restauracji „B a r  W yścigow y* * p rzy  ul. P iusa niowie gimn. w  Rabce i Drohobyczu.

W iersze?  —  krzyknął, nie dając m i na- N I  54. Tam  —  według zeznań kelnera. Adam a 7  ̂ Za dohre nosteov w  nauce matematyki
w et słowa wym ówić, i zamachał swemi kro- “ — —  - ......................
tkiem i, jak  p łetw y rękam i: nie, nie, my mamy 
zapas w ierszy na całe dziew ięć la t!

D laczego „Russkaja M yś l“  zaopatrzyła 
się w  w iersze na la t dziewięć, a nie dziesięć, 
tego  nie rozumiem do dziś ania, A le  wszystko 
jedno, —  skończyło się na tem, że m oja próba 
zupełnie się nie udała.
Ach , te w iersze: odwieczna groza wszystkich 

redakcy j L .D ziś  jednak poeci nie przejm ują 
się ani małą uprzejmością redakcyj, ani k ryzy 
sem, w ydają  coraz to nowe zb iorki poezyj, 
wydają, w ydają, w ydają!....

N iezm ordow an i!....
W  ciągu jednego roku Bunin zapoznał się 

z na jw yb itn ie jszym i literatam i doby ówcze­
snej. M iędzy  innym i poznał dobrodusznego, 
pełnego radości życia N iem irowicz-Dadczen- 
ko (m ieszkającego obecnie w  P radze czesk iej) 
pełnego radości życ ia  N iem irowicza-Danczen- 
zachęeał go do pracy i dodawał otuchy.

— To wszystko jest głupstwo —  m ówił N ie- 
m irow icz - Danczenko. Jedno ty lko  pam iętaj: 
trzeba pisać i pisać. Ó l w y m łodzi pisarze, aż 
żal patrzeć na was. Dotykacie papieru z taką 
nieśmiałością, z jaką  kot przebiega clrogę po 
deszczu. A  trzeba tak, jak  ja. Kupiłem  430 ar 
kuszy papieru, to  znaczy całą ryzę, usiadłem 

nie wstałem  z miejsca, ciopóki nie wypisałem  
wszystkiego...

R yza  papieru... I  nagroda Nobla... Takie

to proste, —  praw da?  Lector.

Warszawa podczas ćwiczeń przeciwlotniczo-gazowych
Bańkowskiego, m ałżonkowie Błędowscy, będyc —  uczniowie gimn. w  Rudzie Śląskiej, Skiernie- 
około trzech godzin, prow adzili rozmowę, któ- w jcach i Łodzi i uczenica w e Lwow ie, 
ra  chwilam i zaam en ito  się w  sprzeczkę. Błę- g )  Za dobre t w  m uce przyr0dy  _
dowscy w yp ili dw ie połbutelkr wódki. uczenita w  W arszaw ie i uczniowie gimn.

Pod  koniec B łędowski poczęstował żonę w  Olkuszu i w  Ostrowiu. 
bombą czekoladową., żona prosiła, aby spożył 9 ) Za dobre postępy w  nauce geografft —
połowę bomby, lecz mąz odmówił. P o  ure- uczni0wie semin. w  Rogoźnie Wielkopolskim, 
gulowaniu rachunku, wynoszącego 3 zł. 80 gr. w  Rad(>m û j Wymyślinie, i uczenica gimn. w  
małżonkowie B. wyszli. N a  u licy Błędowski Drohobyczu
zam iast odprowadzić żonę do domu, pożegnał , 0 ) Za dobfe t w  m u C i ^ ^ 0 . 
się 1 mówiąc, ze spieszy się na pociąg do Cle- fów  handlow h , g o d o w y c h  -  uczniowie 
chanowa, na nową posadę 1 szybko oddalił o ę . S2k6) handlowyclt w  stupCy, w  Z łoczow ie i w

W  niespełna pół godziny po przyjściu  do Krakowie, 
domu, Błędowska dostała silnych mdłości i
boleści. Lekarz Pogotow ia  K asy  Chorych 
stw ierdził ob jaw y zatrucia i p rzew iózł chorą

Stypendja dla Polaków zamieszkałych za­
granicą otrzymali: uczeń W yższej Szkoły Han-

, dl o wej w  Gdańsku, uczenica gimn, w  Gdańsku
do szpitala Dz. Jezus. O tym  tajem niczym  w y . b
pamru zawiadom iono policję llkom isarja tu , 1 uc2" n ^ imn' w  B yfo™ u- . , , u
która niezw łocznie wszczęła dochodzenie. P o  ,.. Z „ T T  rae" adf if ,a l ? loszen l  Bra'  
zbadaniu B łędowskiej oraz kelnera, zarządzo- ^ J x 1 Charbma, rozdział stypendjow im. Krzysz 
no poszuldwanie męża B. M atka chorej tw ie- o a ^C iszew sk iego i Henryka Sienkiewicza od- 
rdzi, że zięć chciał w  ten sposób pozbyć się b?dzie S1? w  tei-minie późniejszym, 
żony, aby mógł swobodnie żyć z kochanką.

Rekiny pożarły osiemnastu 
ludzi

W  brazylijsk im  porcie Maranhao zdarzył 
się tragiczny wypadek. Łódź, przewożąca pa-

Czy tw ierdzenia te są tra fn e  ustali to dalsze 
dochodzenie,

Nocy ubiegłej B łędowska zmarła.

ci. cywilnej. Po alarmie lotniczym ruch na uli
hwilę po

ŁOW E WYROBY Z WŁASNEGO LNU. łano uradować.

nich
zdo

El.

W Y W IA D  Z B A B Ą  N A  T A R G *
N IE L E G A L N Ą  H A N D L A R K Ą  D R O B IE M

Ta wychudła, -w łachmanach vrie.dźma 
to przecie M arta ! tak M arta —  dawna wspa­
niała, gruba kuchara od Iokensonów, Rocke- 
ffeleró^r naszej kamienicy.

—  Cóż tu łaskawa pani rob i?
—  Na psy sic zeszło. Ach d aw n ie j! pen­

sja i napiwki do pończochy, Zn koszykowe co 
roku p ielgrzym ka do Częstochowy. Spiajtowa 
ły  kochane te moje państwo, nigdzie dostać 
posady, wzięłam się za ten przek lęty  handel.

—  Jaki handel?
—  Jadę na wieś, skupuję gęsi, kaczki, szy­

nki, przywożę tu i parceluję. Byłoby nieźle, 
ale ta policja....

—  Co, ww ieźć nie daje ?
■1 Eeee, na dworcu wszystko na brzuchu, 

niby ciężarna, —  niejeden się nie pozna.
Dopiero z wyborem  targu trza głębsrzy -m 

myślunek rozjx>cząć. Trza- kombinować jaic 
się człow iek czu je i na co największoru ma 
ochotę, bo polic jan t napewno cupnie i  do ko- 
m isarjatu  zaprowadzi, a w tych całkiem in ­
sze stosunki.

Z P lacu Trzech K rz y ż y  na Bracką p ro­
w adzą: tamuj zawsze długo przetrzym ajom  - -  
dwie, trzy , rnz i  cztery  doby siedziałam. Jeść 
dobrze dajom, ale spać trza na twardej, ka­
miennej posadzce. Otóż jeś li towar je  niepsu- 
ją.cy się, co mu parę dni nie zaszkodzi, a sa­
ma zdrowa jezdcm  to prosto na T rz y  K rzyże  
wale.

Inaczej k iej gorąco, gęsi i kaczki ciługoj 
czekać nie mogą, w tedy muszę już na rynek 
co p rzy  Kuppiern iku  jc. Stamteła na Tamkę 
taszczą, na jw yżej dzień przytrzj-m ajom , nic do 
jedzenia, nie dadzą, nawet wody kubka. W y ­
pchną zato prędko bo się bojom  by kto un 
z głodu nie. zemdlał.

W  kom isariacie na Fab iyezn ej spanie bar 
dzo przyzw oite  —  drewniane nary, kołdra; 
wieczorem  kaj się je  zmęczonym w arto się po 
tam tym  rejon ie o ficy ja ln ie  pętać —  niech bio­
rą ! Ino, że czasem ty lu  takich cwaniaków się 
zbierze co i m iejsca już niema. P lac K a z im ie ­
rza n ieprzyjem ny bo tam  przodownik fijo la  
ma z hygjeną. M yć się każe! w idzisz go, choć 
to dopiro środa albo i poniedziałek. K to  chce 
by go prędzej wypuszczono musi podłogę albo 
okna pomyć. P fe !

N a jgorszy  to kom isarjat z Koszykow ej. 
N ie  trzyinajom  wcale ino tow ar konfiskujom  
i woai za drzwi. A le  znów  publika na K oszy ­
kową przjmhodzi najlepsza i opylić tamuj 
najłatw iej.

—  Jakież są zarobk i?
—  Ot taką kaczuszkę kupiłam pod Socha 

ezewem za złotaka, a tu tan iej jak  za trzy  
snopki nie oddam N a  dużej gęsi to i z 5 zło­
tych można zarobić.

—  N o  to  świetnie.
—  A  juści. B ilet w  dw ie strony, kosz­

tuje, życie kostztuje, a ile  k lijen te li oszwu- 
bi. P ros i na ra ty  —  cóż, tak iego wielgachnego 
jendyka nikt. za gotówkę i j kupi, daję na 
miesiąc po dwa złote tygodniewo, to grandzie 
rze po dwóch tygodniach strejkujom  i  4 zł. 
przepadło. Jeden jenżyn ier z  P ięknej ulicy 
to mi już półtora roku 19 zł. je  winien. K ie ­
pski to  ehleb —  handel. Jakby jak i złodziej 
nic ty lko z po licy ją  się użeraj.... K aro l.

Najbogatszy naród na Swiecie
„!ndlan-Buro“ w  Waszyngtonie podaje Sta­

tystykę zamożności Indjan, zamieszkujących w 
Stanach Zjednoczonych. Ze statystyki wynika, 
że Indianie północnoamerykańscy są najbogat­
szym narodem na świecie, rozporządzają bo­
wiem kapitałem 15 mil jardów dolarów. Wobec 
tego, że całe ich plemię liczy zaledwie 350 ty­
sięcy, na jednego Indjanina (włączając dzieci, 
kobiety i starców), przypada okrągło 43 tysiące 
dolarów. Takiemi środkami nie rozporządza prze 
ciętny obywatel żadnego państwa na kuli ziem­
skiej.

Skąd powstały te zawrotne bogactwa wy­
mierającego narodu? Oto? stąd poprOstu, że te­
reny zamieszkałe przez indjan posiadają ogrom­
ną ilość nafty, i skutkiem tego cena ich wzro­
sła do wyżej podanej, fantastycznej sumy. EL.

Olbrzymi portret Mussoliniego
św ięto  dwunastolecia faszyzm u będzie

obchodzone szczególnie uroczyście w M edio­
lanie. Duce jednak nie będzie brał osobiście 
udziału w tych eeremonjach; w  charakterze 
jego reprezentanta wystąpi jego portret. A le  
jest to portret n iezw ykły. Stanie on na p la­
cu przed katedrą, licząc n i mniej, ni w ięcej 
ty lko 40 m etrów wysokości i 22 m etry sze­
rokości.

35 o wymalowania tego kolosalnego por­
tretu zużyto 600 m etrów kw. fpłótna. P raco­
wało nad nim. 60 robotników. P łótno rozpięte 
jest na mocnym, stalowym  szkielecie. EL.

X -  ! - 1  na uas oclrazib że wszystkie te cuda technicz uform uje, przerob i i  zn ieksztąłci, żę poza przez techników była kółkiem  niepotrzeb-
- T g |  S C a l w w G f c J  f | j y  Q l e w W  I p 8 5  ne s*uzą fa b iyk a e ji mydła. Już nie „ fa -  ohydnem kalectwem nic z tego aktu nie zosta- nem. Ka lku lac ja  handlarzy nie przewudzia-

bryka snów**, jak  pisał Eręnburg*, ale m ydła nie. Tw órczy  pracownik kina, to w ierna ko- ła w ielu rzeczy, a przedewszystkiem  najprzy-
P a ryż  kę. G rog był gorący, „ c a fe Cf nazywało się _  od najgorszego gatunku do prania —  do p ja  norw idowskiego rzeźb iarza z „A d  leones**. krzejszej, że f ilm  m ówiony stanie się narodo-

Zdanie „prosim y pieniędzy** brzm i po „Chez Boudon tout est bon“  : a jednak .by- lekkich baniek, które pachną i błyszczą. Ska-
francusku znacznie krócej, poprostu: „rem - Lśmy jiełni niesmaku, i pesymizm gn iótł nam ]a. duża, ale produkt zostaje ten sam.

Inna rzecz, że bez p ien iędzy kino nie wym, a przeto ograniczonym co do zasięgu, 
mogło ani powstać, ani rozwinąć się. T o  prze- To  zw iększyło znacznie koszty. To  przypom -

plecy. Do się stało? K to  jest temu winien? Pu- cie ogromny przemysł, zatrudniający m il jo - niało o istnieniu w ieży  Babel i  tak samo jak
-  Zavv:-ze mówiłem, —  wyrzekł blady bliezność? K ap ita ł?  W ynalazek  dźwięku? Na- ny ludzi. Niestety', nie znajdziesz w  naszym w- b ib lijnej opowieści pomieszało wszystkim  

M arceli, że publiczność jest głupia. M iellś prawdę, co się stało z kinem? Co mu zabra- świecie p ieniędzy bez finansistów. T ych  zaś umysły i  rozumy'. Zapanował chaos. N iem y 
cie dzisiaj dowód. K in o  nie może być sztukę, iV0 ? A leż przeciwnie powiecie, dodano mu ca- cechuje: umysłowość specja lna: nałóg kalka- film  tymczasem umarł na dobie, jak  doroż-
skoro odbiorca tego nie chce! Gusty są inne! *y  .skarb. N ie  ma już 2 oczu, a całe czte ry ! lacji, hasło standartu i pogoń za nowinką. Tu- ka w  w ielk ich stolicach. M ożna go żałować, 

—  Przepraszam , gadasz głupstwa, zawo- Czyż zatem nie w id zi lep ie j?  N i e ! ! !  N ie  le- ta j właśnie kryła się izasadzka na kino jako wskrzesić niepodobna. Został tylko wspomnie 
łał Jan, k tóry  chce pisać scenarjusz i ma am- piejr  z  4 oczami —  kino stało się potworem sztukę. ni« m- A le  ^  pięknem ! To, co niespokojni

B yła  sobota, sobotnia publiczność, a w y- bieJe- W szystkiem u winien kapitał i rekia- z jarm arcznej budy. Z film u  zrobiono artyku ł handlu taki w ynalazcy uważali za jego  kalectwo, niemota

św ietlany film  zupełnie do tych okoliczności nia. Z  tego  p łyn ie najw iększa ohyda i n iepr- „P o e z ja  jest w tedy poezją, k iedy jest sam, jak im  np. jest seryjny samochód. A u to  —  to było jedynem  źródłem wszystkich zdo-

bouszez** ! Tak  właśnie wołało 400 a może 
800 osób w  teatrze P iga lle  któregoś wieczoru. 
O krzyk był zgodny, skandować słowo „rem —  
bour— sez*‘ jest łatwo. M iało się wrażenie, 
jakby  rycza ł potężny m egafon.

N ie  dawano tym  razem sztuki teatralnej 

ty lko film .

kiwano praw ie pornogra f ji, tymczasem film  h  si|, bo to jest niewiadoma, X... N ie  moż- człowieczeństwa, to waika, jaką prow adzi się chód udoskonalony idzie  lep ie j i  prędzej - -  głównie dlatego,^ że udaną jest jeg'o part ja
by ł od tego daleki, w ięc wszystkie świnki za- ua wszystk iego mieszać jak  sieczkę. Tu tkwi w każdym akcie twórczym  z warunkami nie- kino „sześciocylindrowe** nie m sza w ca le ! niema. Pew ne dźw ięki, słowa —  czasem efek t

-wiódł. Już po 15-tu minutach seansu 
to  gw izdać, krzyczeć n ieprzyzw oite słowa, 
re ua szczęście, brzm ią po francusku

godnie. Potom  powstał taki w r z a s k ,  ----------,  ^........ u o - - n   . — * ------  , • • l . v N  . _ . ,
zrob ił się niemy, jak  za starych czasów. A le  p rzeżyw a obecnie kino. K ino, które przesta- się na m yśli akt, k tó iy  ją  powołuje do życia D laczego u djabła, auto sześciocyimdro- padkiem ogląda taśmę przeciętnego film u  mo-
ekran w ycierp ia ł do końca i publiczność tak- ło być w ielkim  niemową od czasu jak  mu —  ten jest wolny. A le  gdy  np. w p oez ji: dla we ciągnie, a sześciocylindrowe kino n ie? Po- w ionego bez dźwięku —  konać można ze  snne
że. Potem  na dole żądano zwrotu  pieniędzy, podarow ali głos c udotwórcy-t echnicy. K in o  nadania idei kształtów  —  potrzebny ty lko prostu dlatego, że całą ta  analog ja, choć kie- chu, takie to głupie i zabawne. Je yna w y

ttSucano w  adm inistrację programami, które przem ówiło, ale jak  żona z kom edji —  
były  tw arde i  szybow ały jak  ptaki. Zdziera- m ówi same głupstwa. Choć technice 
no afisze i  fotosy, zab ierając najciekawsze ła zarzucić nie można. Przeciwnie,
„na pamiątkę**... W koócu  przyjechało 30 po- jestem  w paryskich studjach P a i ---------------  7   . .
łicjantów . P igu łk i reform ack ie p re fek ta  nie mogę oprzeć się wrażeniu, że zwiedzam m ysł w  g łow ie  autora —  już widm o trudno- —  pozostaje martwą kupą śrubek i szkiełek, la t temu w isiał w  awangardowem kinie Pa-

Chiappa szybko zator usunęły. Zado - krainę cudów, jak  mała A lic ja . Każdy naj- ści realizacyjnych zaczyna straszyć. Przec iw , jeś li się weń nie tchnie duszy. W  św iecie rze- ryża  „Ursulm es**: „R od z i się nowa sztuka ...

ju trz
awanturę dla nowej reklamy. ku z magją. W ysta rczy  jednak wejść do któ- A  za jaką  cenę dostaje się potrzebne srebrni- czy  maszyn parowych —  rezu ltat zawsze bę- boratorjiun aw angardy? F ilm  stał się zabaw-

-   '  ’  ’ 1 1 ł ką tak drogą, że żaden artysta nie może so-
pozw olić ua ryzyko  próby. Reklam a jest

B yłem  w  tem  kin ie z k ilku przyjaciółm i, rejś  z sal p ro jekcyjnych  te j ogrom nej fab ry - k i?  O czyw iście za cenę zdrady, w yrzekania dzie zależny od ducha, a nie od kółek. ką

Poszliśm y i  m y na szklankę grogu i rozm ów -k i, aby czar prysł. Rzut oka na ekran przeko- się aktu twórczego. Po tęga  pieniądza tak go Tak  tedy mowa, podarowana kinu bie

tak  ogłuszająca, że żaden odważniejszy głos 
nie przebija, się do uszu szerszej publiczno­
ści. P rzez zygzak i i cienie ekranu przem awia 
nie a r t y s ta ,  ale dolar, funt, frank, długie ko­
lumny złotych zer.

Posłuchajm y przez chwilę tego głosu. 

Oto program kin  w w ieczornej gazecie: 
W szystko dla m iłośc i; Anno, kocham c ię ; 
C ó rk a  pułku ; Benjam inek pułku; Śpiew m i­
łości; K ok o ta ; O jciec mimo w o li; Żeby być 
kochanym ; M iłość i  szczęście; Pocałunek 
przed lustrem ; Szaleństwa blondynek; Pani 
nie chce mieć d ziec i; N oce P o r t Saidu; N o ­
ce weneckie; M oric jest św in ią ; Damski f r y ­

z je r ; M ój amant —  zabójcą !
Dość, u licha! M ożna zwym iotować. Tem 

jednak, nie czem innem karm i nas pan i wład 
ca kina —  złoto. Menu niewybredne... Czy 

jedyne? Naturalnie, z na jgorszej ka torg i mo­
żna uciec. Czterech czy p ięciu zb iegów  kina, 
to Chaplin, Stroheim, Muruau, Rene C lair 
z p ierwszej epoki. Tym  udało się zachować 
wolność na długo. Inni, choć zb iegli ze strze­
żonych p iln ie terenów  raz czy  dwa, bardz.o 
szybko b y li zam knięci na nowo. T o  Pabst, 
K in g  V ido iy  może jeszcze paru innych. N ie 
wiele, bardzo nie w ie le  razy  —  udało się oszu­
kać pilność i czujność cerberów pilnujących 

produkcji.
N o  dobrze, ale tak i cerber, czem on się 

kieruje, dając na film  m il jon? Jakich form u­
łek on szuka, żeby osiągnąć nieuchwytne po­
wodzenie, t. j., prościej mówiąc, zysk?. Dwa. 
są kanony, które m ają podobno z a p e w n ić  

sukces. F ilm  musi m ieć gw iazdę —  to  raz, 
f i lm  musi być wykładnikiem  tak zw . gustu 
publiczności —  to dwa. I  tu jes t zrodło nie­
oczekiwanych nieporozumień, k tóre raz po 
raz b iją  obuchem po łb ie handlarzy. N iby  
kalkulacja dobra, a ileż razy  zaw odzi? Po-



oŁOWO

K R O N I K A
Zdobycze socjalne

Pra.ed wojną światową normalna wym ia- Robi się jednak coraz goręcej na świceio 
na cgaymowała przy unormowanej stos uako- i ci co doszli do w ładzy na fa li demagogi- 
wo pracv i płacy robotników, tleny wahały się cznej zaczynają się obawiać, że w wytworzo- 
inałó. w" zależności od konjim ktury t. j. przy nych warunkach grozi im katastrofa. W obec 
.mn'iejszvm np. urodzaju ceny na zboże stosun- togo w Arielu państwach zdecydowano się na 
kowo wzrastały, tak że opłacalność rolnictwa .wzięcie rozbratu z socjalizmem jako notorycz

Obchód aulecia T-*a św. Wincentego a Paulo
odbędzie się w  niedzielę 19 listopada b. r. becne. Po południu o godz. 5-tej oodarowanae

w następującym porządku: Uroczysta suma pon- ubogich, pozostających pod opieką Konferencji 
Liczba ich w razie potrzeby będzie zwiększona, tyfikalna w  kościele św. Jana, celebrowana przez Panów w  sali Instytutu Akcji Katolickiej przy 
jak również zostanie wprowadzone doręczanie J. E. ks. Arcybiskupa Jalbrzykowskiego o godz. ul. Metropolitalnej 1. Pieśni odpowiednie w koś- 
wieczorowe. 10,30 z kazaniem ks. Świrskiego, prof. USB, po. ciele i na akademji wykona chór „Echo", a na

SZKOLNA czem o 12,30 Akadem ja w sali Śniadeckich. — Wieczornicy Ubogich chór kleryków seminarjum 
— » Opłaty w szkołach. W  bieżącym miesią- Gfówny referat wygłosi Marjan Zdziechowski, duchownego Księży Misjonarzy. Wstęp wolny, 

cu przypada termin wpłacenia półrocznej taksy USB, pod tytułem: Ozanam a czasy o- -----------------

nie sww;.v«kowała. nym szkodnikiem, wstępując na drogę powro-
W  cym, plus - minus stosunku do popytu tną do racjonalnego unormowania, warunków 

i podaży, —  częściowo w zależności od urodzą 'A cia-
ju zbóż, wahały się ceny 'w sze lk ich  produktów 
zarówno ziemnych jak  i iabrycziyycn.

Rozpiętość wahań była niew ielka l 
-ceny 'dawały się łatwo kalkulować, gdyż ry zy ­
ko n ie b y ło  wńelłdc, zaś stałość relacji monet 
różnych państw, pozwalała na zawieranie
ti-;uL/akcyj term inowych..

Tak było do w o jn y ; cóż sio stało po w o j­
nie? W yczerpanie zapasów produktów koiismn 
eji !HrZj>ośred!uej t. j. zbóż i innych płodów 
rolnych spowodowało znaczną, zwyżkę cen i > 
— co ;:a tern idzie, —  wzmożoną produkcję.

i?, m ś  były też wyczerpane Rtpnsy wy- 
t worów przemysłu, ten sam objaw można było 
zaobserwować w fabrykach, ponieważ (jeny na 
przedm ioty p ierwszej potrzeby wzrosły, robo­
lu! ty  żądali podnoszenia swych zarobków w 
miarę wzrostu eon, co swoją, drogą spowodo­
wało /-.wyżkę cmi wyrobów przemysłu.

Były - stworzone komisjo badania cen i w 
oiiare ich orzeczeń ceny robocizny rosły i

Socjaliści, jako element burzący, a- nie ko 
listrukiywriy zostają już tu i tam elim inowa­
ni z wpływ ów  -na sprawy państwowe jak  to w i 
dzim y w It-alji i  szczególnie w form ie ostrej 
i mocno drastycznej w Niemczech h itlero­
wskich.

Reakcja i otrzeźw ien ie . muszą nastąpić 
nieuniknienie, gdyż -inaczej świat się zamicmi 
w arenę, na której zdziczałe narody będą się 
wzajemnie wyrzynać dla zdobycia rzecze do 
życia niezbędnych, których produkować ze-, 
przestaną.

Zc  (noga powrotna do dobrobytu p>*6wn- 
dzi jedyn ie praes wzmożoną a tanią pracę i 
zaniechanie wszelkich świadczeń zabójczych 
dia przemyską a nie dających ostatecznie nic 
p rzy nasileniu bezrobocia, —  dowodzić .nic trze 
ba bo to jest zbyteczne.. Że tak bw.l 
i u nas

H Ą fE K  

Dz i ś  1 7  
G rzegcria  

Jutro 
Odona

$Js.ehód slsftcs g, 6,56 

ZscłióJ % 3,14

K O M U N IK A T  STACJI M E T E O R O L O ­
G ICZNEJ U S B  W  W IL N IE , 

z dnia 16 listopada 1933 r.
Ciśnienie średnie: 757.
Temperatura średnia: 0.
Temperatura najwyższa: - 
Temperatura najniższa: 0.
Opad w mm.: 7.
W iatr: południowo-zachodni.
Tendencja: wzrost.
Uwagi: przelotny śnieg.

■ 1 .

administracyjnej w  szkołach, w  wysokości iiO  
złotych.

Z ulgowych opłat w państw, szkołach śred­
nich w  wysokości 50 procent korzystają dzieci 
funkcjonarjuszów państwowych, wykazujący 
znaczne postępy w  nauce, a których rodzice nie 
po-siadaja majątku.

AKADEMICKA
—  Z Akad. Oddz. Zw. Strzeleckiego. —  _  ____ _______

Komendant Akad. Oddz. Zw. Strzeleckiego Stud. towanej komimistki Szereszewskiej znaj- szćj rok 
U. S. B. niniejszem podaje do wiadomości dzie wkrótce swój epilog przed ' 
członków i kandydatów Oddziału, że zebra- 
nie odbędzie się w  dniu 18-go listopada b. r.
(sobota) o godz. 19-tej w  świetlicy Oddziału 
Obecność wszystkich —  obowiązkowa.

Komendantka Żeńskiego Oddz. Zw. Strze­
leckiego Stud. U. S. B. wyznacza zbiórkę 
członkiń Oddziału na dzień 18-go listopada

Jak usiłowano poekup.ć sędnegi śledczego
W  PRZEDEDNIU SENSACYJNEGO PROCESU

WILNO. Głośna niedawno afera o kaucji, z uwagi na to, że ojciec Szere- 
usiłowame przekupienia sędziego śledcze szewskiej jest bardzo zamożnym przemy- 
go w celu zwolnienia z więzienia aresz- słowcem łódzkim, nie odgrywała więk-
f  niS/flflA 1 j Ztflflj  S i ‘ j J

. _ _ . Sądem Planowano, że Szereszewska po uzy-
Okręgowym. skarmi wolności wyjedzie z Polski i w

Śledztwo prokuratorskie w tej spra- ten sposób uniknie odpowiedzialności za 
wie zostało już ukończone i właśnie one- swą występną działalność. Nagadywany 
gdaj wygotowano akt oskarżenia. w tej sprawie p. Okulicz powiadomił na-

W  streszczeniu wygląda on następu- tychmiasl o wszystkiem sędziego Kawec- 
): Do odpowiedzialności pociągnięci kiego, ten zaś zwrócił się do pprok. Pio-jąco

tek 17 bm. o godz. 19,30 w  Ognisku ńkademic-

MIEJSKA.
—  Łaźnia miejska. W  związku z projektem __

tak jest wid zim;/ urządzenia przy ulicy j. Jasińskiego łaźni miej- kiem '(W ie lka °24 ) 'odbędzie s A ‘ walne "zebranie r e s / e ^ k i e r
Polsce tendencję do stopniowogc ^kiej dowiadujemy się, że realizacja tego pro chóru. Ze względu na ważne sprawy — obec-

zdejmownnia piotra po piętrze z nadmiernie jektu nastąpi jeszcze w  bież. miesiącu. ność wszystkich członków konieczna. Zarząd,
rozbudowanego gmachu ustaw socjalnych. —  Roboty brukarskie. Tak \z braku kredy-

w dodatku zaczęto sto-sować dodatki
o gmachu ustaw socjalnych.

Życie .jest twardym  nauczycielem, którego J’ak 1 w0^ ec nieP0g^dy, przeiwane v.ostał\ 
na zony i dzieci do płac. Tym  sposobem koszty się musi w  końcu słuchać. Id z ie  ty lko  o tempo W mie?cie ws'zelkie^ ° ? °dz? 'u r6j * ty ^ukarskie. 
jviodnk<-ji wzrosły n ie p o m ie rn ie . reform  odkażających choroby socjalne: im  ^  zw i^zku z tem Hcztrąr bezrobotnych wzrosła

Tb chwili jednak gdy poziom eon zaczął prędzej one nastąpią, a nastąpić muszą   * wynosi obecnie 5.900 osob.^
się obitiżać v/ produkcji rolnej i kom itety ba- tem prędzej organizm  społeczny wyzdrow ie je .—  W odociąg na Lwowskiej. Układanie wo- 
dani* cen w ykazyw ały znaczny ich spadek t. j a równocześnie i państwo wyjdz-ie z imoasu dociągu na uk Lwowskiej i Artyleryjskiej zo-

1 ’ stało ukończone i obecnie poszczególne posesje
przystąpiły do włączania .się do sieci miejskiej.

SKARBOWA.

uje
z impasu,

że .się kaszty utrzymania rodziny zm niejszyły, do którego socjalizm  je  zapędził. Jeżeli pala- 
rohoimey i pracownicy nie chcieli się zgadzać czowi trudno jest odzw yczaić się. od nałogu pa 
na obnażenie poborów, szczególnie, że socja- lenia równie trudno socjalistom  pozbyć sic po 
liści, znajdując podatny grunt do agitacji, glądow  czy tez wyznania socjalistycznego alo 
wmawiali żo nic powinni re/.ygmować ze „zdo- musi to viro.mont nastąpić jeże li państwo nie 
byczy p ro letarja tu “ . Gdy przem ysł nie mógł ma zginąć.
płacić uprzednich wysokich cen nie znajdując Marny przykład F ran c ji przed oczam i:

—  Świadectwa przemysłowe. Z początkiem 
bieżącego miesiąca kasy skarbowe przystąpiły 
do sprzedaży świadectw przemysłowych na r.

konsekwencją, łatwą do przew idzenia, wciąż 5 miliardach deficytu.
wzrastającego bezrobocia. Gdy rząd Daladiera, widząc że F ran c ji

W szystkie państwa konstatowały zanik pro g m z i bankructwo i  że rząd ten musi upaść, ra

tunku szuka w obcięciu wysokich płac, partje  
socjal. - radykalne -przećLwsta w ia j ą się temu,

n r. o godz. 19-tej w  lokalu AOZS (ul. W iel- zostali: narzeczony wymienionej komu- trowskiego. Pewnego wieczoru Alper
ka 68 m. 2). Obecność wszystkich Koleżanek nistki Michał Ejdelhejt, Jakób Alper, wy spotkawszy się z apl. Okuliczem, udał
—  członkiń —  obowiązkowa siępujący jak pośrednik, oraz ojciec Sze- się wraz z nim do swego mieszkania,

-  Chor Akademicki! Uwagal Dziś, w  Pią- roszewskiej. gdzie czekał ich z pieniędzmi przybyły
Pod koniec sierpnia r.b. rodzina Sze- z Lodzi Szereszewski, oraz Ejdelhejt. 
'ewskiej, po bezskutecznych próbach W  chwilę potem do mieszkania w kro

spowodowania zmiany środka zapobie- czyła policja, która Alpera i Ejdelhej- 
gawcztgo, postanowiła drogą nielegalną ta aresztowała.
uzyskać zwolnienie aresztowanej z wię- Wobec tego, że Szereszewski zdołał
z*en*a« ukryć się, rozpisano za nim listy gończe.

Pi/yszedt im z pomocą znany w W ił- Po pewnym czasie dobrowolnie się 
nic byw alec sal dancingowych, a jedno- wszakże zgłosił do dyspozycji władz, 
c/eśnfe pośrednik handlowy Jakób Alper, Obu wyżej wymienionych osadzono
który postanowił wykorzystać swą zna- w więzieniu, Szereszewskiego zaś z uwa- 
jomośc z lat dziecinnych z aplikantem gi na jego podeszły wiek, pozostawiano 
sądowym p. Okuivzem. na wolnej stopie.

Za jego pośrednictwem miano zapro Termin rozprawy nie został jeszcze
ponować sędd mu śledczemu Kaweckie- ustalony, w każdym bądź razie odbędzie 
mu łapówkę za zwolnienie Szereszew- się w niedługim czasie, 
sklej z więzienia za kaucją. Wysokość -------------- -

Samobójstwo urzędnika
-dukeji, zanik pracy i zanik zamożności społe­
czeństwa. Pom im o tego wszędzie utrzym ywa­
no wysokość płac na najwyższym  poziomie, 
gdyż p raw ie bez wyjątku  rządy były w rękach 
socjalistów', a ich hasłem było i jest wymagać 
najwyższych płac i najmniejszej pracy. Ponie 
waż budżet} państw były wszędzie rozbudowa 
ne nic tylko na podstawie danych z roku po-

lekceważąc istnienie miwel O jczyzny byle nie 
uf racic popularności irarsćw robotniczych no 
i mandatów’ , dobrze tam ra litujących.

A- co dalej? A  c-o: to może socjalistów 
obchodzie: wszak to .yu iiej^  egzystuje już w

przedniego ale z zapatrzeniem  na przyszłą Sowietach { tam rząd ziee s fery  nie skarżą się 
„prosperity* % musiały się one załamać z bra- z ĉ .̂VCiC*
ko wąrhwu dochodów .przewudizianej wyso­
kości. Rządy, nie mogąc czy nie chcąc usu­
nąć przyczyn liiedomągań płatniczych obierały 
drogę uajprostrzą nakładając wciąż nowe p o­
datki na coraz malejące zastępy niszczonych 
płatników... G dy i to nic skutkowało zaczęto 

drafcow.ać banknoty czyli uciekli się do in ­
f la c j i

In fla c ja  pociągnęła za sobą 
pieniądza, a to spowodowało 
kach handlowych.

Abraham zrodził 
t. d. i t. d., aż w końcu narodził się

St. Wańkowicz.

Prsed grv|ją
\ jej zgu bn em i n astęp st­

w am i ch ro n ią

DRAŻETKI
BENGALSKIE

Karpińskiego

ZEBRANIA I ODCZYTY.
—  Rada Wileńskich Zrzeszeń Artystycz-

1934. Jak dotychczas, nabywanie świadectw od- nych zawiadamia, że dziś o godz. 18 w lokalu
swoim przy ul. Ostrobramskiej 9 m. 4 prof. Je- 

Hoppen mówrć będzie o polichromji zamku
Ceny śwnadectw nie u leg ły  zmianom. vv Trokach. Odczyt będzie ilustrowany j -rzezro-

POCZTOW A ompa I  T  ^V ILNa Wczorai w  ^  « * »> * « »  ^  » « P « *  P « -  Gmachem porzirikowal
—  Skrzynki dla korespondencji miejscowej. r 5 a r po bojstwo przez powieszenie się urzędnik ubezple- kleś rachunki, bowiem na stole znaleziono różne

Poczta rozwiesiła w  mieście kilka skrzynek, spe- Zarząd KOtó Wileńskiego ZOR podaje czeniowy Włodzimierz Charchan lat 40, zamie- zestawienia i liczydła.
cjalnie dla korespondencji m iejscowej, opłata 0 wiadomości, lż̂  Zebranie Informacyjne człon- szkały przy ulicy Ostrobramskiej 25. Przyczyny rozpaczliwego kroku nie sa do­
za którą wynosi: dla listów 15 gr., zaś dla kar- <ovv Koła odbędzie się w  niedzielę dnia 19 la- Wszelka pombc lekarska okazała się spóź- statecznie wyświetlone, 
tok 10 groszy. stopada br., w  lokalu Związkowym  przy ul. Mic- niona. *________

Korespondencja v/rzucona do godz. 10 ra- kiewicza 22a m- 4- Początek o godz. I l-te j. —  T M M W 1n m iii|M I - ,-|
no? będzie doręczona przez pierwszy obchód li- 01z4dek dzienny: 1) Zagajenie, 2) sprawozda-
stonoszów, zaś późniejsza _  bezwzględnie w nie 2 działalności zarządu, 3) dyskusje, 4 ) wol- BALE I ZABAWY C  M M  IBM H A r ł l l  arna n . i . f i
tym samym dniu. ne wnioski —■ Obecnosc wszystkich członków —  Sobótka Z. O. R. Zaiząd Koła WHeń- P O r l l l  W  1 1 *1 1 1

Narazie skrzynki zostały umieszczone na ro bezwzględnie wymagana. skiego Z. O. R. podaje do wiadomości, iż w  „CZARNEJ KAWIE** KL. SPOŁECZNEGO^
gu ul. 3-go M aja i Mickiewicza, koło braci Jabł- —  Odczyt o pojedynku. Dzisiaj, tj. 17 bm. dniu 18 b. m. w  lokalu Związkowym  przy ul. Na najbliższej „czarnej kawie" Klubu Spo­
ko wskich, oraz przy zbiegu Trockiej i Zawalnej. °  £<>dz- 20-tej w  lokalu Kola Prawników (ulica Mickiewicza 22-a m. 4. odbędzie się druga z łecznego, mającej się odbyć w^obotę dnia 18

A r e s z t o w a n i e  o s z u s t ó w
, .  JJ3^.a .ŁLInlT W “ ward’ wspólwfaści- I * * *  są: żylWsW Jan (Bagatela 21), Micka- ------- — ...............    H .  w>

w f  shi^rsko-wodociągowego (Mosto- niec Piotr (MaEnOwa 15) i Michniewicz (Konar- Reńskiego ZOR, odbędzie się wykład. Początek

M ądrzy ludzie zebrali się w  nowożytnej tych. Ustalono, że sprawcami f a ł s z o w i? p o d -  o ^ S w ^ ^ z y m t w ^ 40*10* WsZystkich trzech K,u^u VVłóczęgów_ Początek o godz.
arce —  w  Genewie i tani radzić poczęli nie ’ ’ . „  P ,,Zmiana Traktatów Politycz-
aad tem jak ie  przyezvmy togo krachu, lecz nych wygłosi mecenas W acław Łypacewicz,

:iaJ; powiększyć plącę 'robotnika, ja-kiemi ęo C 4 » V O l u  ■ f t l . l i o l f  . .  ■ _  znawca kwestyj międzynarodowych. W stęp dla
obdarzyć przyw ile jam i i jak  "m u  ułatw ić M l Z a f /  r a D U S lO W  W ie lS K lC h  Ĉ ' nkÓW ^ u b u ,g lo n k ó w  Klubu Senjorów o-1 jak  mu
zmniejszenie pracy, przyczem  burżuj —  praco

amkowa 11), odbędzie się odczyt ingfr. Komo- zrzędu sobótka towarzyska Z. O. R., na którą m- w  Konferencyjnej Sekretariatu W o- 
mwskiego W iktora pt. „Pojedynek w  świetle zaprasza członków z rodzinami i wprowadzo- jew ódzkiego BBW R przy ul. św. Anny 2 —  4, 
Brawa Karnego". nych gości. prof. M ieczysław Limanowski wygłosi odczyt

—  Artylerja: charakterystyka, organizacja, Zaproszenia w  Sekretarjade Koła. W stęp P* aPort w  Drui“ .
°g «ia  artylerji w czasie walki. —  Pod powyż- członkom 1 zl. —  zaproszeni 1 zł. 50 gr. z  koJei zabierze głos dyr. Izby Przemy-
szym tytułem w  piątek 17 bm. w  lokalu Koła W i —------------------ s\owo - Handlowej p. inż. Barański, który na-

WDZIĘK i URODA. Zawrze wdzięk pod- świetli ten zaP °znany  przez szerszy ogół te­
mat pod kątem bieżących potrzeb gospodar­
czych W ileńszczyzny, gdzie sprawa rozwoju 
komunikacji śródlądowrej stanowi jeden z 
czołow-ych problemów pracy nad podniesie- 

—  TEATR MIEJSKI POHULANKA. —  niem dobrobytu tej połaci Rzeczypospolitej, 
Dziś w piątek 17 b. m. —  z powodu generał- a przytem zazębia się bezpośrednio o reali- 
nej próby z „D ziadów " —  przedstawienie za- zaci£ programu m ocarstwowego Polski, 
wieszone. Po referacie prof. Limanowskiego i corefe-

Jutro w  sobotę 18 b. m. w  Teatrze Miej- racie inz- Barańskiego odbędzie się dysku-
raz zaproszonych gości.

dawca miał obowiązek wszystkie te postano- WILNO. Wczoraj w  nocy banda rabusiów cala wieś. ze strony naoastnlkńw u, ~  Koło Sióstr Pogotowia Sanitarnego
wała dokonać grabieży dobytku we wsi Le. rewolwerowe, którowierna wykonać w te j preznmpcji, że każdy usiłowała 

pracodawca posiada niewyczerpane skarby, 
któremi nie chce ty lko podzielić się z robotn i­
kiem, —

Że jest na świecie 20 —  25 mil,jonów 
•'ix»zrobotnych, to kom isji pracy w (Genewie nie 
•denerwuje: przecie rządy nie chcą ich zatru­
dniać nr* warunkach przez opie-lainów —  socja 
listów stawianych.

Tyj>owym tego rozumowania przykładem  
jest sławetny „code** pracy prezydenta Roo.se 
W it a  wyłoniony z „trustu mózgów,, (jak ich ? )
Robotnik jo »t  konsinncntem: im m ęce j zara­
bia, tom więcej kupuje —  ergo —  kazać przcA 
mysienycom }>la.cić drogo a robotnikom robie 
2#ućło, by móć wszystkich zatrudnić, —  no i 
miwuy już w Stanach Zjednoczonych P. A.
'krwrwe awantury, które się mogą. skończyć 
'.lornuilną i‘cwolueją.

P iękn a kombinacja, zapomniano ty lko za 
pryi-ać przem ysłowców kto u nich kupi drogi 
towar nwtworzon1:' w  nadmiernej ilości.

ewolwerowe, które 
onowłeze pod Komajamł. nie uczyniły. Czterech

W  czasie pościgu, w  którym wzięła udział kolicznych błot 1 tam ujęto,

skim na Pohulance odbędzie się uroczysta prern- s!a- 
jera „D ziadów " w rewelacyjnej inscenizacji Jak si? dowiadujemy zarząd Klubu obni- 
Leona Schillera, w  dekoracjach Andrzeja Pro- ż>r* cen$ wstępu na „czarne kaw y" do wysoko-

dla młodzieży akademickiej do
r —  y pnioiripffrt r!7p T T , ^ - n o g n i c i a  w ueKoracjacn Anarzeja Pro- WSvl?

z a d n io  szwanku nikomu " * * “ 8® Czerwonego K rz y za  zaprasza wszy- naszki_ z  muzyką specjalnie dobra z ^  Mq_ ści i zt„  zaś

5 złodziei wpędzono do o- sąiu tem yeli no od- zarta, Beethovena, Chopina, Pergoleskiego, M o. 50 V -
■ Ujęto. l/> t P- m z- Glatmana „ 0  elektryczności* . —  niu«7ki P ^ r W a . . .  i..^. Dla uc7 p<i:

Binda fałszerzy w Brasławszczyźnie
17 OSÓB ZAMIESZANYCH DO AFERY Z FAŁSZYWYM BILONEM

go K rzyże , ul. Tatarska 5.
Po odczycie herbatka koleżeńska. Udział 

40 gnoszy.

WILNO. Przed niedawnym czasem 1 5  b.m. zatrzymano w Brasławiu Norkow na A  R O 2  N E
pisaiistny, ze na terenie pow. Brasraw- skieao Tvm o^ ^ uw — Odznace.i-a. Za /.asłagi m polu łowmc
skiego stwierdzono obecność w obiegu podczas ~ewirii «  iZy- In  twa otrzyrnal ‘vrzvż Zasług p. E. Sze-

większej ilości fałszywych monet kolpor- sztuk fałszywych nionet u mî  dyrek ôr Lasów Państv/ vv Wi!'rc Fo“
towanych przez nieznanych sprawców. Wasztaina' f e n S o  ' J d r !  ' z? | ? f gl “ .C01" ,owi' f T  od’ Fał<57or^  „ęooAumi:  ̂ Igliacego, m-ca WSi Baranów- znaczeni Srebrn-nm Krzyżami Zasługi: referen-

ń r i S !  , —7- -  u -  —  niuszki, Paderewskiego oraz z m otywów ludo- Dla uczęszczających lfa „czarne kaw y" o-
• iq  Ć' ^ }sta^ le w j-^osztmy w medziełę Wych. W  wykonaniu arcydzieła mickiewiczow- b°w iązują stałe karty wstępu, wydawane
c - • o godz. 17-ej w lokalu Czerwone- sióparn bierze uział M in zocnńi rr Qo+ ,̂. m:„: orzez Sekretariat ltlnhn 7 a i n ła f«nu ™ »;

Obecnie dowiadujemy się, że w dn.

m m

wodzenie akm^at ma film  zrobiony wbrew  francuski itd. N ie  było tam ani. gw iazd, ani 
formułkom I W  czem więc tkw i tajemnica schlebiania głupocie —  zato mocny ternat, do 
sukcesu i  N a  ten temat producenci dostają bry scenarjusz, pomysłowa reżyser ja  —  było 
kręćka. M oże w  lansowaniu nowych gw iazd? w tych film ach kino. I  to brało publiczność. 
G ifeie ich szukać? Najczęściej rob i się tak : Róbm y bilans: czy kino, zawcześnie i za-
.Pauna X  jest królową piękności, dajm y na prędko rozw in ięte technicznie —  umrze już 
to Europy —  brać ją  d0 f i im ll. Panna Y  tan- »V m łodym wieku na uwiąd starczy? Czy też 
■czyła razpS księciem W a lji  —  niech będzie doczekamy się rew olucji w  świecie kinowym, 
rgvńsoidą! Garpentier —  znakom ity bokser —  która zm ieni pojęcia i warunki pracy?

waliśmy ponadto wypadek, kiedy chłop Józefa z Baranowszczyzny. W*zvscv niczy z Rudnik p s Ołdak

~  - s -  - » -  • “ ■ ™ -
p u szc za n ia  w O b ieg  fa łs z y w y c h  m on e t w wieziono z naszych ziem trzy w agony lnu cze- 

W ięKSZych sum ach, p o d a ją c  je d n o c z e ś n ie  san ego do Francji. Ponadto do Prus Wschód- 

K f  l  2  n a le ż ą c y c h  nich ods/edt z W i i t ó w n y  pierwszy trans-
d°  J ’ - 2 a inuią c e i Się rt biteo-o drobiu '  ‘

podiabiamem i puszczaniem w obieg fał
szywych jednozłotówek i 50-groszówek. Ko!o Pan Przy Komitecie ratowania Ba-
Dalsza akcja likwidacyjna bandy w to- zyliki komunikui e. że łaskawe ofiary na restau- 
ku. Ogółem do afery zamieszanych iest rację Bazy’lkt -P^yi-mowane będą przez sekretar- 
17 OSÓb. ' J kę i skarbniczkę Koła w  poniedziałek, dnia

20 b. m. od 5 do 6-tej; po południu, przy ul. 
A s a  " * Metropolitalnej 1.

J a k  t o  n a i w a ć  —  Członkowie T-wa Historycznego, pra
,.. - - A---.cy ? W  gminie K urzen ieck iej zdarzy ł się wy- ^ ą c y  wziąć udział w  wycieczce do Grodna zaimuiacei f t t t r i  W*ltńr pouczaJ.ącej tenbencji i

mech gra w koniedji. Jest to metoda idjo- Marceli zapatrywał się pesymistycznie, pa dek. «S.p. K azim ierz Goroszczyk posprzeczał na uroczystości, związane z rocznicą Batorego cianvch widzbw T  J  .W2ruSZa mł. ? °
tyczna. Powodzenie na jednej drodze nie twierdził, że dzisiejszy ustrój społeczny sprzy się wczoraj ze ś.p. Juljanem Przclaskowskim. (25 i 26 listopada), zechcą się zgłosić do se- ujzialem  H Dun’n ^ .W. 2
świadczy, że osobnik jest „do  wszystkiego**, ja tylko rekinom, ż e  więc nic z nadziei! Tyl- Sprzeczka odbywała się na wzgórzu, pod któ kretarza Oddziału T -w a  (Seminarjum Histor., tir-..* !. yC ow,s ,eb K. W yr-

skiego bierze uział cały zespół Teatru M iej- Przez Sekretarjat Klubu. Zainteresowani winni 
skiego, zwiększone zespoły chórów i artystów. zw ródć się po karty wstępu do Sekretarjatu

—  Teatr objazdowy —  gra świetną współ- prZy L[L Sw ‘ Anny 2 ~~ 4 w godzinach urzę- 
czesną komedję Kiedrzyńskiego „Piorun z jasne- dowycn ł * L od 9 do i4-teJ-
go nieba —  dziś 17 b. m. w  Niemnie, jutro 18 ~

" ” ™ S , c z , v  , u ™ .  _  s m ® h i n g i
W  ar ja t  czy złodzie j?  —  pom yślał po-

-  Propagandowy wieczór w „Lutni". -  sterunkowy na ulicy Zawalnej, obserwując
Dzis po raz ostatm w  sezonie po cenach pro- . młodzieńca., k tórego wygląd był istotnie o r y

c" r’ " f — Ł ---- żó łte  półbueiki, zniszczone spodnio 
nowiutkie smokingi na figu i'zc, brak 

atomiast palta. A  na dworze deszcz i bło- 
spól baletowry odtańczy wspaniałą rapso- to.

węgierską Liszta. —  Jeżeli złodziej, trzeba odstawić do ko-
„Czar walca". Jutro w niedzielę wraca u;dsarjatu —  rozumował posterunkow y: — 

na repertuar ostatni sukces sezonu, melodyjna -iuzeB w ar jat, trudno pozwolić, by straszył lu- 
o przezabawnych sytuacjach operetka Oskara dzi* Tak cz.v inaczej, trzeba go zatrzymać.
Straussa „C zar walca", grana koncertowo przez Posterunkowy uczynił to tem skwapli­

w iej, że młodzieniec, dostrzegłszy jego w ąt­
pliwości, począł przyśpieszać kroku, pragną o 
zniknąć w tłumie.

Okazało się, że smokingi były skradzione, 
a m łodzieniec nazywa się Jerzy Rackiewicz,, 
bez stałego m iejsca zamieszkania. W ięc  z ło ­
dziej. A le  chyba i  w ar jat, bo żaden norma!
ny złodziej nie rob iłby z siebie tak iej maska­
rady.

cały zespól.

—  Jutrzejsza bajka dla dzieci. Jutro o 
godz. 4-tej popoł., po cenach najniższych gra­
na będzie pełna uroku bajka W . Stanisław­
skiej „O  Sierotce Dorotce"... w  której są czynne 
trzy zespoły: artystyczny, dziecięcy, oraz ba­
letowy.

Poranek dla dzieci. „O  sierotce Dorot­
ce"... baśń czarowna o pouczającej tendencji i
7 . a i m U \ A r ę > \  S o i  U ______  ;   * *

Pomyślmy, coby było, gdyby tę metodę sto- ko rewolucja ogólna może coś zmienić, 
sować naodwrót albo na innych terenach. P rzy jac ie l muzyk w idzia ł zbawienie w 
Odrazu w ylezie cały absurd, którego jakoś wychowaniu widza. P rzy  tem należy, mówił, 

w  kinie nie w idzi się- Lhevalier, doskonały kształcić młodzież muzycznie. D źw ięk w ki- 
aktor —  zróbm y go m inistrem ! H err io t —  nie —  jest plagą.

znakom ity polityk  -zaa n ga żow a ć  go^ do rin- żeby  z dyskusją całą skończyć, perswa- 
gu bokserskiego. Josephinc arna tańczy jak  dowałem, jako fachow iec: „m iejc ie  nadzieję, 
demon —  moźeby tak została prefektem  po- przy;jacieie. D zis ia j i ju tro należy do nieza-

lie ji?  Piuiienkę z Wilna, wybrano na Miss leżnych do młodych. W ie lk ie  trusty i T-w a id jotyeznym  S-zypadkiem : 
Europę! T o  nie znaczy, że będzie dobrą go- film ow e pękają od kombinacyj finansowych, 

spodymą, czy  aktorkę. M im o to engagement Bankrutują. Tymczasem  tworzą się małe, 
ma juz podobno w kieszeni. A  co w iem y o młode T .wa> dla realiza c ji jednego tylko f i l-  
tym  osławionym guście publiczności, k tóry  mu. M aj ą znacznie m,niei trosk i kłopotów, 

potentaci kina podobno tak dobrze wystudjo- M ogą lep iej pracować, m niej jest tutaj brzyd- 

w a h ’ ^  - nmAC1® rZ.^ zy  nikt  go  nie -zna. K ry -  kich machinacyj i  prywatnych afer. W ięcej 
tyk  M arceli Achard dowcipnie powiedM ał: odwagi, odpowiedzialności, staranności. Ósz- 
„m ożeby i  można było robić dobre film y  we CZędność. W ięce j czasu. T y lko  te warunki 
F rancji, gdyby reżyser nie znał tak  dobrze którem i rozporządzają „niezależni** jak  się 
gastu publiczności. N a szczęście zna go> j ak ich M Z F a  _  pozw olą stworzyć zdrową ro- 

tw ierdzą, i d latego film y  są okropne**. akcję, oczyścić trochę stajn ię Augjasza** Na-
N ie, stanowczo kolega Jan m iał rację, rałZie, póki praca reżysera upływa jakby w 

kiedy określił gust publiczności jako  niew ia- p i e n i u ,  musi on bez p rzerw y organizować 
donną, X . I le ż  to  razy  sławę i zys ogromne ucieczkę. Im  częściej się w yrw ie na wolność, 
zawdzięczał f i lm  poprostu odwadze pomysłu? choć ^  k r6 tk 0 j'choć 7ja cenę o fiar, tem le- 

Wym iońm y na chybił t r a f ił :  N o  man*s land p ie i  Tak ląda idealizm  kinowca...
Trh-asa (Z iem ia n ieludzka), Em il i  detekty- t
wi. Braterstwo Pabsta, w mno- Antoni Bohdziewicz
durkaeh, „Sierociniec**

roztacza się jezioro. Od sprzeczki do- Zamkowa 11, codzien o godz. 1 po poŁ) W y ­
szło do bójki. P j'zeciw nic}' wzięli się za łbv, cieczka odbędzie się w  racie dostatecznej ilo- 
s czepi li rsio kurczowo, i u tworzy wszy kłąb, ści zgłoszeń.

sl oczy li >.ię uo ^ ody i utonęli. Tak ich po- —  Komitet Organizacyjny XIV Zjazdu Le- 
szczepionych i  martwych wyciijgnięto. karzy i Przyrodników Polskich, który odbył się 

Ludność okoliczna komentuje szeroko we wrześniu w  Poznaniu komunikuje że Teki 
fakt podwójnego utonięcia, zastanawiając sic pamiątkowe dla uczęstników Zjazdu są za 
nad tem, czy należy je  nazwać wzajeranem u- ZWroteni bonów do odebrania w  Biurze Zjazdu, 
smierceniem, podwópmm samobójstwem, czy p oznań} uL Skarbowa nr. 9, lub będą za nade­

słaniem bonu przesłane pocztą.
Pewna ilość teczek może być

wicz - W ichrowskiego w niedziele 
30 p. p.

o godz. 12

C O  GRAJĄ w K INACH  r
P A N  —  Pożegnanie z bronią 

H E L IO S  —  Sekret kobiety.
C A S IN O  —  K a jd an y  namiętności. 
R O X Y  Pocałunek przed lustrem 
L U X  —  Człow iek - małpa.

WYPADKI I KRADZIEŻE.

B ó l e  r g f e m a i y c g ł i e ,  L u m b a g o .  
ischias oraz wszelkie Nerwo­
bóle leczy i koS światowej sławy

SAP0MENTH0L „ M A T U L I ”.
Najwyższe odznaczenia na wystawach w 
Londynie, Paryżn , W iedniu, Marsylji I t d. 
Już jsdnorazowe użycie sprowadza znaczną 
nlgę. —  Do nabycia we wszystkich aptekach 

J siadach aptecznych______________

Dziewczęta w mun- 
—  najnowszy film

Cały Świat pije 
najszlachetniejszą angielską

H E R B A T Ę
l y O N I A

Czerwone opakowanie —  cierpki smak 
Zóite  . —  łagodny smak

W s T ą d ila  d o  n a b y c ia ____________

rozprzedana . PO ĵeniTOgo rztónika. W  potajemnej
przez Biuro Zjazdu w  cenie po zł. 15 za sztu- rzezni ,E- Berlina (N ow ogródzka 71) znaleziono
kę, gotówką lub zaliczką pocztową z dodat- skradzion3 u gai°w e g o  w  W ace, krowę,
kiem opłaty pocztowej. — : Zaginął student Ruda];. Przed paru dnia-

_  Wyjaśnienie. W  z w itk u  z wczorajsza wyszecił z domu i zaginął student USB W ła-
notatką o  rew izji w  lokalu oddziału wileńskiego dysław Kudak- Policja wszczęła poszukiwania.
T -w a „ Orbis" należy zaznaczyć, że rewizja do- —  Awanturnicy. Dzisiejszej nocy Filipo- 
tyczyła jedynie kwestji sprzedaży biletów ulgo- w ‘cz P ° man (Podgórna 3) i M ickiewicz Antoni
wych na przejazd do W arszaw y na podstawie (K rzyw a  9 ), będąc w  stanie nietrzeźwym, po-
legitymacyj T -w a  Obrony Kresów Zachodnich, kłócili się i podczas sprzeczki wybili szybę wy-
pozatem żadne księgi ani rachunkowość nie by- kaw ow ą  w  oknie kawiarni Artystycznej (M i ;-
ły kwestjonowane. kiewicza 11) oraz zakłócili spokój publiczny.—

  Sprostowanie. Dnia 13-go września br. ^  czasie doprowadzania do komisarjatu Filipo- tynowo gm. rudomińskiej, który podczas sprzecz
zamieściliśmy wiadomość o  ujęciu pod zarzutem ^  Roman stawił czynny opór. Na obu sporzą- ki został postrzelony w  głowę

M Ł O D O Ś Ć  -  W D Z IĘ K  i U R 0  ’  Ę
*AjfeWŁia kaidej P*ul

PUDER ABARID
Roślinny, n ietłnsty, doskonale matnje ce ię, 
odżyw ia ją, upiększa i nadaje je j św ie iaść 

i arok m lodaści.

P U D E R  A B A R I D
—  Postrzelenie. Do szpitala w  Wilnie przy­

wieziono wczoraj dzierżawcę folwarku Benedyk

kradzieży bucików w  firmie „Białom iejski" R. dzon°  doniesienie karne. Okradziony sklep. Przy ul. Trakt Bato-
Uscinowicza. Ostatnio w  dniu 8-go bm. sprawa —  Podrzutek. W  klatce schodowej domu regó 10 okradziono sklep spożywczy L. Kaca.
ow ej kradzieży znalazła się na wokandzie sądu Nr. 7 przy ul. Sadowej znaleziono podrzutka Poszkodowany określa straty na przeszło 200 zł.
i w  czasie przewodu zostało wyjaśnione, że p. płci żeńskiej, w  wieku około 1 miesięcy. Pod- —  DROBNY POŻAR. W  piekarni Wajsiowa 
R. Uscinowicz nic wspólnego z kradzieżą butów rzutka umieszczono w  przytułku Dzieciątka Jc- (Mickiewicza 42) zapaliły się sadze w  kominie,
nie miał, wobec czego został uniewinniony. zus. Pożar szybko ugaszono.



Z S A D Ó W
DAM A Z PRZEDZIAŁU KOLEJOWEGO.

Do przedziału 2-giej klasy pociągu, idącego 
z  W ima do Grodna wchodzi policjant i widzi 
samotną damę, tkliwie tulącą do łona męskie

futro. . .
  C zyje to? —  pyta z zaciekawieniem.
  T o  m ojego mężusia —  pada odpowiedz

  my w  podróży poślubnej. On wyszedł, lecz

zaraz wróci.
P o lic ja n t , spojrzał na damę, potem na tutio 

i usiadł obok, zdradzając wyraźną chęć do dłuż­

szej pogawędki. , ,
Na drugi dzień ukazała się w  prasce notat­

ka następującej treści: „W  pociągu osobowym, 
w  pobliżu Grodna zatrzymano niebezpieczną 
złodziejkę Aleksandrę Król, ve l Annę Gajewską, 
która w  podstępny sposób okradła mieszkanie 
dr. Kopelmana w  Wilnie, a następnie usiłowała 

zbiec do W arszaw y".
Do dr. Kopelmana Aleksandra Król zgłosiła 

się kilka dni przedtem i została przy i da w cha­
rakterze gospodyni. Bo jakże tu nie przyjąć tak 
wykwalifikowanej i pewnej osoby? /.e św ia­
dectwa z poprzedniej służby wyraźnie wynikało, 
że Gajewska i rybkę faszerowaną zrobić umie 
i przy beczce ze złotem bez obawy posadzi:: 

można.
T rzy  lata wiezienia, jakie potem otrzymam, 

słusznie jej się należały, bo Aleksandra Król to 
nie zwykła ordynarna złodziejka, uprawiająca 
swój proceder „na ojra". O, nie to as prze­
stępczy W arszawy, zmora policji krakowskiej, 
bohaterka niezwykle pomysłowej kradzieży w 
Bielsku, oraz oszustwa w  Stanisławowie.

Przez ^pewien czas należała do bandy u- 
sypiaczy, a gdy zachodziła potrzeba, to i no­

żem nie gardziła.
Gdy wczoraj po raz drugi stawała przea 

Sądem Okręgowym , aby wytłumaczyć się z po­
siadania fa łszyw ego paszportu, wzbudzała za­
chwyt wśród przedstawicielek złodziejskiego 

zawodu, obecnych na sali.
Tv lko poco •—  dziwiły się koleżanki —  

zmniejszyła sobie lata w  tym fałszywym  pasz­

porcie?

S P O R T
SEKCJA ŁYŻW IARSKO-HOKEJGW A A. Z. S.
zawiadamia, iż dnia 20 listopada br. (poniedzia­
łek), odbędzie się zebranie wszystkich członków 
sekcji i sympatyków, w lokalu AZS, ul. Ś-to 

Jansłca 10.

W kliku wierszach
W  najbliższą niedzielę rozegrany zosta­

nie w  Krakowie pierwszy mecz treningowy 
reprezentacji Polski przed zawodam i z  Niem­
cami. Przeciwnikiem reprezentacji będzie te­
am Krakowa. Kapitan zw iązkow y Polskiego 
Związku Piłki Nożnej p. Kałuża wyznaczył do 
tych zaw odów  następujących graczy: Martyna,
Nawrota, (L e g ja ), Bułanow (Po lon ia ), Albań­
ski, Matias, Niechcioł (P ogoń ), Kotlarczykowie, 
Pycho wski, Madejski, Jezierski (W is ła ), M y- 
siak, Malczyk, Ciszewski, Chruściński, Pa­
jąk, Szumieć, Lasota, ( G racovia ), Pazurek, 
Smoczek, Riesner, (Garbarnia), Dziwisz, Urban, 
W łodarz, Peterek (Ruch), Król, (L K S ), Kret. 
Kasina, Brzózek, Gamaj, Otfinowski (P od górze ).

Drugi mecz treningowy, który zadecyduje o 
składzie naszej reprezentacji, odbędzie się dn. 
26 b. m. w  Warszawie.

Nasza reprezentacja piłkarska spotkać się 
ma w  Berlinie w  dniu 3 grudnia b. r. z repre­
zentacją Niemiec. W  związku z tym doniosłym 
meczem kapitan zw iązkowy PZPN  wyznaczył 
na najbliższą niedzielę zawody treningowe, któ­
re odbędą się w  Krakowie.

O składzie naszej reprezentacji zadecy­
duje jednak następny mecz treningowy, wyzna­
czony na dzień 26 b. m.

im s m & s m

s o w o
—  Tydzień książki w  Nowogródku. Tydzień 

książki w  Nowogródku —  zapowiada się bar­
dzo ciekawie ze względu na bardzo urozmaico­
ny program.

Mianowicie w teatrze miejskim ma być w y­
stawiona inscenizacja, przedstawiająca historję 
rozwoju książki, napisaną pięknym wierszem 
przez red. J. T. Rolickiego, z muzyką prof. K, 
Łozińskiego i Mroszczyka. Poza tem sprzeda­
wane będą po zniżonych cenach ostatnio w y ­
dane książki autorów nowogródzkich, z pośród 
których „Emancypacja świtezianki i inne sza­
leństwa" T . Rolickiego —  zapowiada się nie­
zwykle interesująco. W  czasie od' 24 listopada 
do 3 grudnia zostanie rozstrzygnięty konkurs, 
ogłoszony przez wojew . Komitet Tygodnia 
Książki, na hymn o książce, na specjalnem ze­
braniu Żv.\ Dziennikarzy i Literatów wojew . 
nowogródzkiego.

Bardzo ciekawie się zapowiada wystawa 
książki, dla której komplety wybiera i przygo­
towuje w W arszaw ie d . prof. Lukas.

Wreszcie w szeregu prelekcyj o znaczeniu 
książki, jako czynnika kulturalnego -—  weźmie 
udział kilku wybitnych literató w z W arszawy, 
m. in. płk. Aile, oraz prawdopodobnie mistrz 
K. Makuszyński.

—  Poranki muzyczne. Z inicjatywy zarządu 
Zw. Dziennikarzy i Literatów w  Nowogródku z 
dniem 18 bm. urządzane będą w  sali teami 
miejskiego w  każdą niedzielę poranki muzyczne. 
P ierwszy poranek odbędzie się w  sobotę dnia 
18 bm. o godzinie 1-szej. Ceny miejsc bardzo 
przystępne od 25 gr. do 1 z'.

Charczenko Aleksandra wyciągnięto portmonet­
kę, zawierającą 16 zł., dwie obrączki ślubne, o 
raz krzyżyk złoty.

—  Kradzież kur. U Antoniego Urbanowicza 
mieszkańca kolonji Ostrówek nieznany sprawca 
dokonał kradzieży 5 kur i 2 kogutów, wartości 
21 złotych.

—  K oń  i bryczka to jedna całość. Na
szkodę dzierżaw cy maj. K orn ica  nieznani 
sprawcy dokonali kradzieży konia i bryczki.

—  N ielega ln ie posiadany rew olw er zn- 
kwest jonowano u m-ca wsi Kuźnica po w. So­
kolskiego W ernela  Kazim ierza .

—  Zima idzie —  kożuch przyda się. —  Na 
szkodę Dzitrych Heleny (Tatarska 9) skra­
dziono kożuch wartości 45 złotych. O kradzież 
podejrzany jest Piotr Basiński (Tatarska 3).

Wkrótce HELIOS r o z e n t u z j a z m u j e  c a ł e  w i l n o i

Wkrótce HELIOS zaprezentuje największą obecnie kreację ekranu!
li#!* I i  l i n  i n r  p>k*że 2 SŁ*Ur Y, h  -Itłi rae pr ez cały św at, które u gdy dotąl nie ukazały się razem. Ogi*st&e peł- 
WKą fl f f F H i I III a n* czara JOAN CkAWFORO i bożyszcze kebiet fi DY COOPER w spóln\m pochoczie miłcści i zdradą fi II U U  V w kapitałlem arcydzitla

*  *
44 Korona sezoae?

Dziś Nadzwyczajny atrakcyjny program! Niezapomniana „KOBIETA Z BOCZNEJ U L IC Y " —-
W Sa .J

najnowszej 

i najgłośn. 

k ea ji

Znakomity nadprogram: „BUSTER N A W A R Z Y Ł  P IW A '* , tryskająca humorem komedja z genialnym 
komikiem BUSTEREM KEATONEM . Wzruszenie, emocja... i śmiech! Początek seansów: 4, 6, 8, i LGJL5.

SEKRET KOBIETY
KOLOSALNE POW ODZENIE

A b y  u m o ż liw ić  w s zy s tk im  o b e jr z e n ie  l e w t la c y jn e g o  L im u

  O estetyczny wygląd naszego miasta.—
W  związku ze zbliżającem się świętem ku czci 
króla Stefana Batorego, władze miejskie pod­
jęły bardzo energiczną akcję porządkowania 
miasta.

Praca wre. Domy bielą się, naprawiają u- 
lice, drzewka wyrastają na poczekaniu.

Skoro wszystko nabiera tak uroczystego 
wyglądu —  tem niemniej nie wolno zaniedbać 
,.kamienicy‘‘ przy ul. Orzeszkowej Nr. 12.

Ponieważ uporządkowanie tej „kam ienicy" 
trzebaby rozpocząć od fundamentów (najpierw 
rozwalić), czego oczyw iście dokonać już jest 
trudnop|' więc warto choć zmienić znajdujący 
się na niej ogromny szyld, ortograficznie błęd­
nie napisany.

—  Echa Pożyczki Narodowej. Pow iatowy 
Obywatelski Komitet Pożyczki Narodowej w  
Grodnie rozsyła przypomnienia osobom, które 
nie wpłaciły drugiej raty P. N.

Przypomnienia te mają skłonić maruderów 
do należytego wywiązania się ze swych zobo­
wiązań.

—  Most wybudowany przez dwa państwa.
W e wsi Puhacze w  pow. grodzieńskim, na gra­
nicy polsko-litewskiej stanął most, wybudowany 
przez władze polskie i litewskie.

Most prowadzi przez rzekę Mereczankę, a 
zbudowany został, by umożliwić komunikację 
ludności rolniczej, korzystającej z przepustek.

Z ramienia rządu polskiego most budował 
Zarząd D rogow y w  Grodnie. Kierownikiem ro­
bót był p. Ryszkiewicz.

—  Nagły zgon. W  dn u 15 bm o godz. 20 
we własnem mieszkaniu nagle zmarła Marja O u 
zrakowa (Jerozolimska 11). Przyczyna zgonu 
narazie nie ustalona.

—  Kradzież w cerkwi. W  nocy na 13 bm. 
nieznani sprawcy po złamań"J kłódek dostaji się 
do cerkwi we wsi Kom otowo gm. żydom la. • - 
gdzie dokonali kradzieży gotówki z kasy staro­
sty cerkiewnego. Łupem złodziei padło 13 zł.

—  Udany występ kieszonkowca.—  W  dniu 
wczorajszym  na rynku —  z kieszeni pfą&zcza.

—  Czarna kawa P. W . K. —  W  dniu 19 
b. m. w  małej sali Domu Ludowego o godz. 
18-tej odbędzie się staraniem P W K  Czarna Ka­
wa —  Tombola, na której rozegrane będą fanty:

Nr. 1 komplet nart. i
Nr. 2 Chwila zapomnienia (dozwolone tyl­

ko całusy).
Nr. 3 Term os sportowy
Nr. 4 W iatrówka
Nr. 5 Szal narciarski.
Całkowity dochód przeznacza się na cele 

kulturalno - ośw iatowe Organizacji. Wstęp 
tylko 50 gr.

Oryginalne fanty wzbudzają w  miejscowem 
społeczeństwie zainteresowanie. D latego też 
przypuszczać należy, że frekwencja na czar­
nej kawie organizowanej przez P W K  będzie 
znaczna.

—• Z żyda Legjonu Młodych. Przy Sło­
nimskim Obwodzie Legjonu Młodych powsta­
ła sekcja dramatyczna pod kierownictwem p. 
prof. Dziwiłła. Informują nas, że w  niedalekiej 
przyszłości sekcja wystaw i sztukę sceniczną 
w  związku z uroczystościami Batorowemi, 
które Legjon Młodych ma tu zorganizować.

— Uszkodzenie Unji telefonicznej. Podczas 
kontroli Iinji telefonicznej Słoniin —  Zelw a na 
terenie gminy Czeremskiej przez montera Za­
rządu Technicznego Telefonów  i Te legra fów  w 
Słonimie p. Masłowskiego Antoniego stwier­
dzono stłuczenie 111 izolatorów. Policja wszczę­
ła dochodzenie.

—  Kradzież wyrobów tytoniowych. —  
W  dniu 14 b. m. na drodze ze  Słonima do 
Jeziornicy z furmanki Szymona Olechnowicza 
dokonana została kradzież w yrobów  tytonio­
wych na szkodę Luby Czepiełewskiej.

Tow ar skradziony znajdował się w  skrzyni 
przywiązanej z tyłu wozu. i

Pm I Pożegnanie z M n
postanowiliśmy z dniem dzn. 

feny biletów zniżyć: Balkcn td 40 gr. Parter i d 75 gr.

Katastrofalna eksplozja nafty

—  Dzień 11-go listopada. O godz. 10 od­
były się w  świątyniach nabożeństwa. P o  na­
bożeństwie uformowały się oddziały do defi­
lady. Defiladę przyjmowali przed pomnikiem 
Marszałka Józefa Piłsudskiego p. ppłk. Bezeg 
i starosta p. Kulwieć. Po defiladzie członko­
wie oddziałów K. P. W . i Z w. Rez. udali się 
na wspólny obiad żołnierski.

W  godzinach wieczornych odbyła się u- 
roczysta akademja w „ Ognisku" kolejowe i .  
Akademję poprzedził przemówieniem p. prof. 
Kobylański. Na program złożyły się udatne 
numery orkiestry wojskowej i występy młodzie­
ży obu szkół. Publiczność tłumnie dopisała, 
wypełniając salę po brzegi. Po przedstawieniu 
odbyła się zabawa ludowa dla najszerszych 
warstw .

Tegoroczne uroczystości w  Stołpcach w y ­
padły nadzwyczaj udatnie. Zwracały uwagę 
odświętnie udekorowane gmachy państwowe i 
domy prywatne. Pięknie zwłaszcza był ozdo­
biony pomnik Marszałka Józefa Piłsudskiego.

m FILMOWEJ TA lK II
„K AJD ANY  NAM IĘTNOŚCI4 4 —  CASINO

*
Jak nie należy się ,odm ładzać" poucza 

ostatni program  w  „C asin ie4 4. Lekcja  jest po­
dw ójn ie wyraźna. Z jednej strony bohater 
Ul mu (R icardo Cortez) poznaje zwodnicze 
skutki „e liksiru  m łodości44, z drugiej zaś 
w idz dochodzi do niezawodnego wniosku, że 
stary, strap ieszały film  nie zabłyśnie św ie­
żością przeboju nawet jeże li dorobić hałaśli­
wą muzykę i wstaw ić dwa akty „Fau sta4 4.

„K a jd a n y  nam iętności" —  co nieudolna 
próba transpozycji tematu doktora Fausta do 
czasów dzisiejszych. A n i asocjacje, ani f a ­
buła, ani paralele —  nie są niczem wytłum a­
czone. W  dodatku reżyser wcale nie o rj en tu­
je  się w treści dzieła Goethego skora uważa 
odmłodzonego Fausta za stanca i na tem 
buduje kon flik t swego filmu.

K a jdan y  namiętności są dawnym filmem 
niemym z dorobioną muzyką i  djalogam i. 
Że to film  dawny na jlep iej zorjentu ją  się pa­
nie, u jrzaw szy krótk ie spódniczki i fryzury' 
bohaterek. Panow ie też mogą coś nie coś w y ­
wnioskować z kroju  kołn ierzyka bohatera.

F ilm  niemy? —  to rzecz wcale nic prze­
brzmiała, lecz na pewno nigdy? już n ik t nie bo­
dzie psuł taśmy? na fo togra fow an ie  teatralne­
go przedstawienia, choćby to nawet m iał być 
„F a u s t" .  K in o  ma swoje prawa i nie może 
ich się zrzekać, bo na tem  traci. —  N o  i  ty ­
lu napisów też nie w k le i najm niej polotny 
reżyser. Taśma film ow a jest zbyt na to droga. 
Każdy? m etr powinien coś mówić, zresztą nie­
koniecznie dźwiękowo. Inaczej szkoda wogóle 
kręcić. Tad. C.

PŁYTY GRAMOFONOWE

99 O D E O N l i

stoją na n a jw y is z m  poziom ie technicznym 
i artystycznym. Dzięki ’ emu zdobyły  ogólne 
■znanie. —  STALE NOWOŚCI na płytach 
„ O f  EON** z dziedziny m uzyki lekkiej i po- 
watnej do n*b%fi w najw ąkszym wyborze 
> firm ie „ U N IW E R S A Ł * 1 ul Wielka 9.

v, t\S u
■w A-nckw  *  <<s*

—  Kto został odznaczony na 11 listopa­
da. N a dzień 11 listopada zostali odznaczeni 
K rźyżem  Komandorskim, Polon ja. Restituta 
gen. Stanisław' Skotnicki. Srebrnym i K rz y ża ­
mi Zasłu gi: p.p. .M arja Górska, W ładysław  
Surowiński, Stanisław W ojtun , Borys A  w ino- 
wieki, Teodozja  Sokół-Szabinowa, Irena Ga- 
chowska i W . Deszkowski, Bronisław Jar- 
mołowiez, W łodzim ierz Borysewicz, Edward 
Drzewiecki, sołtys M nsłafiej, Stanisław lin ­
ia burda, Marja.ii K rupiński i Rymkiewicz.

—  Posiedzenie Kom itetu  Pożyczk i N a ro ­
dowej. W  dniu 19 listopada o godz. 10 w  ga­
binecie p. starosty odbędzie się posiedzenie 
Kom itetu  Pożyczk i Narodowej.

—  Spędzenie płodu. W  dniu 13 listopada 
w szpitalu m iędzykomunalnym  zm arła od za­
każenia k iw i M arja  Anisk iew icz. Zakażenie 
powstało wskutek dokonanego zabiegu t. j. 
spędzenia płodu.

N iezw yk łe j siły  eksplozja, połączona z po- naście odniosło rany. Dym unoszący się z plo- 
żarem  zn iszczyła szereg zbiorników? n a fty  w uących zbiorników  w idziany był w promieniu 
T iverton  w  stanie Rhode Lsland. W skutek 20 kilom etrów.
eksplozji 3 osoby poniosły śmierć, a k ilka- N a zd jęciu  —  pożar, w idziany z samolotu

Ofiary
F. P. dla staruszka chorego na raka zł. 5.- 
Bezimiennie na remont Bazyliki zł. 1.-

Raiła wiicdska
Piątek, dnia 17 listopada.

7.00 —  Czas.
11.30 —  Przegląd prasy .

11.45 —  Muzyka z płyt.
11.57 -  Czas.
15.20 —  Program dzienny.
15.30 —  Giełda roln.
15.40 —  Płyty.
16.40 —  „śm ierć Sablika" —  fragment 
16.55 —  Koncert.
17.50 —  Codz. odcinek pow.
18.00 —  „Tw orzen ie się władz państwo­

wych po odzyskaniu Niepodległości44 —  wyg!, 
min. W l. Korsak

18.20 •—  Transm. kabaretu „Fem ina"
19.00 —  Program na sobotę.
19.05g| Ze spraw litewskich.
19.20 —  Rozmait.
19.25 —  Feljeton aktualny
19.40 —  Sport.
19.45 —  Rozmait.

19.47 —  Dziennik wieczorny.
20.00 —  Pogad. muzyczna.
20,15 —  Koncert.
22.40 —  Muzyka.
23. —  Kom. meteor.
23.05 —  Muzyka.

24.00 —  Transmisja z Zamku Królewskiego 
w W arszawie. Przemówienie p. Prezydenta 
Rzeczypospolitej z ok. 15-lecia Niepodległ. 
Polski. Transmisja na wszystkie Rozgł. Polsk. 
oraz na 70 Rozgl. Stanów Zjednoczonych Am e­
ryki.

Do akt Km. Nr. Nr. 121,291, 519 i 646/1933 r.

OBWIESZCZENIE
Komornik Sądu Grodzkiego w  W ilejce A le­

ksander Bohdankiewicz urzędujący w  W ilejce 
przy ul. Dąb - Biernackiego Nr. 14 na zasadęie 
art. 602 KPC ogłasza, że odbędą się licytacje 
publiczne ruchomości, a mianowicie:

1) w  dniu 27 listopada 1933 roku o godz. 
10 w  majątku Czurlony gminy Wiszniewskiej 
składających się z 300 pud. owsa i 500 pud. 
żyta oszacowanych na łączną sumę 1600 zł.

2) w  dniu 28 listopada 1933 roku o godz. 
14 we wsi Bujaki gminy Wiszniewskiej składa­
jących się z zegara ściennego firmy Le roia 
Paris, lustra ściennego w  oprawie, maszyny 
do szycia firmy Sin gier ręcznej, garmonji -trzy- 
rzędowej', drabinki w yjazdow ej na żelaznych 
osiach, wieprza białego rocznego, sanek w y ­
jazdowych, 200 pud. seradeli, 50 pud. koni­
czyny, 50 pud. siana, 50 pud. żyta, 150 
pud słomy, 50 pud. ow sa i 40 pud jęczm ie­
nia, oszacowanych na łączną sumę 663 zł.

3 ) w  dniu 29 listopada 1933 roku o godz. 
10 w  majątku Polany gminy Wiszniewskiej 
składających się z perlaka automatycznego Nr. 
1 firmy Lechja w  Lublinie, treszczotki ory­
ginalnej Nr. 3 Schultego, bryczki parokonnej 
resorowej, przęży parokonne) z chomątami 
krakowskiemi, w irówki firmy Unjon 150 litro­
wej, roweru firmy Triumph z latarniami i li­
cznikiem, zegarka złotego kieszonkowego z 
'3 kopertami, zegarka damskiego z 5 b ry lanci­
kami o  trzech kopertach, narzędzi kowalskich, 
400 pud. słomy, motoru ropowego 9 sił fir­
my Bolindera, dwóch transmisji, czterech 
szajb, dwóch pasów i dwóch kamieni młyń­
skich z całkowitem urządzeniem, 100 klg. ropy 
z blaszaną cysterną, 200 pud koniczyny, 200 
pud. siana, aparatu rad jow ego 3 lam powego z 
głośnikiem firmy Philipsa, 50 pud. pszenicy 
oszacowanych na łączną sumę 4020 zł.

4 ) w  dniu 4 grudnia 1933 raku o  godz. 
9 w  folwarku Adamkowo gminy Wojstomskiej 
składających się z młócami żelaznej firmy 
Alfred W akitke w  Kutnie, wagi metrycznej 
150 klg. fabryki Hess w  Lublinie Nr. 4, w ial­
ni T ow . Akc. Unja z Chełmu typu 9. V. 2. U. 
i odważników na 150 klg. oszacowanych na 
łączną sumę 560 zł.

Ruchomości powyższe można oglądać w  
dniu licytacji w  miejscu sprzedaży w  czasie 
w yże j oznaczonym.

Komornik A. Bohdankiewicz

im

POTRZEBNA JEST
od zaraz

Loiiomoblln
do tartaku o mocy 30 —  35 KM . 
O ferty składać do wydziału Powia­

towego w Bra^ławiu.

RÓŻISt
Dr.Ginsberg

Choroby skórne, wene­
ryczne i moczopłdowe. 
Wileńska 3, od 8 —  1 

i 4 —  8. Td. 567.

K upno
i SPRZEDAŻ

O K A Z Y J N I E
DO SPR ZED ANIA  

garnitnr mebli salono­
wych, obrazki, w yży­
maczka, lampy etc. Ja­
giellońska 7 m. 6 w e j­
ście z dziedzińca od g . 
3— 5.

■ JłAA.AA*AAAAUi(.t.ł ffsaiinMMMOHPOfa usomm w ckt

Lokale

DO  W YN A JĘ C IA
M I E S Z K A N I A  
2 pokojowe, 3 pokojo­
we i 4 pokojowe. W i­
leńska 37.

DO  W YN AJĘ C IA  
da2y słoneczny pokój, 
(ab dwa mniejsze, (n ie­
daleko centrom miasta) 
z wygodami Konar­
sk iego 13— 7. 0

DO LITWY
przesy li listy  u y b k .  I 
snmiennit Biuro L  Tak  
R jga , Skr. poczt. 51h 
Przy zapytaniach debr 
cz ć znaczek poczt*wy 
na odpowiedź za 60 gr.

Dobrej posetfw
poszukaje naaczycieBui 
dobrych początków —  
Stroma 2 — 1S godz. 
l_ -3 _____  O

Modystka
p rzy jm ije  wszelką ro­
botę w zakres kapefw- 
sznictwa wchodzącą.—  
W ykonuje tani* ł ele­
gancko. Wielka 3 mu I f

LitoSci
naszych czytelników 
polecamy wdową pm 
nrzędnikn magistrackte 
z trojgiem  dzieci. Nę­
dza ostateczna, bosi I 
obdarci Łaskawe ofiary 
w produktach i  abr»- 
nia przyjmuje Aóm ir * 
strasja .S łow a* dla J. A .

T-wo iw . Win

IZ A D A i o s
we wszystkich aptekach 

składach aptecznych znano 
środka od odcisków

Prow. A. P A K A , 

Giełda warsiawska
Z dnia 16 listopada 1933 r.

B elg ja  124,23 —  124,54 —  123,92. 
H o land ja  359,20 —  360,10 —  358,30 
Kopenhaga 128,10 —  128,70 —  127,50 
Londyn 28;67 —  28,69 —  28,82 —  28.54. 
N ow y York  ry.ok 5,29 — ’ 5,28 i pól o.32 

—  5,26. '
N ow y York  kabel 5,29 —  5,32 —  ;V-5 
Paryż 34,86 —  34,95 —  34,77 
Praga 26,43 —  26,49 —  26,37 
Stokhohii 148,00 —  148,70 —  147,30 
Sz\vajcarja 172,59 —  173,02 172,16 
W łochy 46,93 —  47,05 —  46,81.
Berlin  w  obrotach prywatnych 212.50 
Tendencja niejednolita.
D olar w obr. pry w. 5.30 w żądaniu bez 

odbiorców.
Rubel złoty 4,73.

DO W YN A JĘ C IA  
M I E S Z K A N I E  

Sześciopokojowe 
z wsielk iem i wygodami 
ni Dąbrowskiego 7

Potrzebne
M I E S Z K A N I U
2 pokojowe z wygoda­
mi Łsskawe oferty do 
administracji dla W. Ł,

lentof*
dfia m

Lekcii

letn iego starca mafąee- 
Co raka. Syn atłoóy
gruźlik przy n ta  s 
czworga małeml dzleu 
mi najmłodsze roczne, 
już gruzłicznc —  nę­
dza krzycząca. Brtk 
ubrań, rtaleba, miesz­
kanie fatalne O  oaf- 
drobniejsze ofiary pro­
szę skł*d*ć pod literą 
N. do Redakcji .Słowa*

Mitostercfzftt
czytelń ków poleca dę  
obłożnie i niealeczshaie 
cborafl nie mająca żad­
nych środków do żyda 
Zofj« Ukrynównt u *».

Na Kursy Kroju
i  szycia przyjmję u- 

czenice za dostępną a Bernardyński zaułek 4 
r)łatą. Nauka soiićk* ni. 1 0
Królew ska 5 — 11 —  —  —  —  —  —  ■—

y g  fy oYYOtTow m ef  vt f  f  tyy i  'r w ir w r m w r :

Bsczoośt! Zan>® dacie o$fc 
szenie do pism miej­
scowych wHeńskicś

Sprawdźcie żądajcie*’ koszto­
rysów a bezwątpienia przekonacie się, ii

ogłoszenia do SŁOWA oraz d « 

wszystkich pism TANIO I bardzo 
w y g o d n i e  jest załatwię
za pośrednictwem Biorą Wm
S. GRABOWSKIEGO

Garbarska 1V 
tel. 82.

EARL DERR BIGGERS 20)

Chińczyk — Zwycięzca
—  Dopiero kiedy jechałam pociągiem do

D over zaczęłam  poważnie zastanawiać się nań 
tym  listem, —  ciągnęła dale j Mrs. Luce, —  
P ierw szy  raz zastanawiałam  się, czy  też to 
może mieć jak iś zw iązek z morderstwem  tego 
biednego staruszka. W reszcie nie mogłam mc 
adeeydować. N a  pokładzie statku zobaczyłam  
M r. Homywooda i podeszłam do niego. B ył 
bazdao z tego niezadowolony. P rzez  krótk i 
czas naszej rozm owy, oglądał się n iespokoj­
nie, jak  tropione zwierzę. Ja zas byłam nieza­
dowolona z całej te j sprawy. „P an ie  H o lly ­
wood, —  m ówiłam  mu, —  m yślałam  długo o 
te j kopercie, k tórą m i pan zostawił. Czuję, że 
nadeszła odpow iednia chw ila do szczerej ro ­
zmowy? pom iędzy nami. N iech pan mi powie, 
czy  ma pan jakąś realną podstawę do obaw ia­

nia się o  swe życ ie  f "
—  D rgnął i  spojrza ł na mnie błagalnie. 

„N ie , nic podobnego. N ie  w ięcej, niż ktokol- 
w iekbądź na tym  św iec ie ." T a  odpow iedź nie

Wydawca: Stanisław Mackiewicz

zadowolniła mnie. Zapytałam  go w ręcz: „C zy, 
gdyb y  się panu p rzytra fiło ... to  samo, 00 Mr. 
D rakę4 mu w  liście pańskim znajdziem y im ię 
m ordercy V i

Przez chw ilę wahał się, a  potem spojrza ł 
na innie tak smutnemi oczyma, że znów poża­
łowałam go.

—  „D roga parni, —  rzekł, —  dlaczego 
przypuszcza pani, że złożyłem  na je j ręce ta­
kie ciężkie b rzem ię4? Ta  koperta zaw iera ściśle 
to, co pow iedziałem : instrukcje, na wypadek 
mej śmierci.44

—  „Jeże li tak jest, jak  pan mówi, d lacze­
go nie z łożył pan tego listu na ręce dra L o f-  
tona"? D laczego muszę go tak strzec? D lacze­
go niechce pan aby nas razem w id z ia n o? "

Pok iw a ł głową. „ T o  słuszne pytania, i  
p rzykro rai niezm iernie, że nie m ogę na nie 
odpowiedzieć, ale zapewniam  panią, że nie 
wciągnę panią w żadną przykrą  sprawę, P ro ­
szę przetrzym ać jeszcze trochę tę kopertę i

nic nie mówić. Prędko sprawa się wyjaśni. A  
teraz.... —  obejrzał się znowu tem i przestra- 
szonemi oczyma, —  przepraszam  bardzo, ale 
źle się czuję i pójdę, się położyć.44

Odszedł, zanim zdążyłam  otw orzyć usta.
—  Otóż przyjechałam  do Paryża  nadal 

łamiąc sobie głow ę nad zagadką. Zdawało mi 
się, że z właściwym  sobie sprytem, wpadłam 
na trop... Byłam  pewna, że napisał nazwisko 
te j osoby w? moim tajem niczym  liście. Czułam 
się jakby wspólniczką mordercy. N ie  boję się 
takich ludzi! Ęaz, było to w  Japonji... A le  
piaw?da, nic mogę tego opowiadać p rzy  panu 
Inspektorze. A le  tym  razem nie miałam na j­
mniejszej ochoty protegować kogokolw iekbądz. 
Przeciwn ie, chciałabym odnaleźć mordercę 
D rakę*go! Byłam  zupełnie w yb ita  z kontenan­

su, a to  m i się nieczęsto zdarza !
—  M iała  pani jedno ty lko wyjście, 

zauważył D u ff  surowo, —  I  muszę przyznać, 
że jestem  nieco rozczarowany, że pani tego nie 

zrobiła. Pan i m iała m ój adres...
—  Tak, ja  wiem. A le  nie mam zwyczaju  

udawania się do m ężczyzn o pomoc w tru ­
dnych sytuacjach. M iałam  inne w yjście i 
dziw ię się, że pan o niem nie pomyślał. N igdy

nie słyszał pa.11 o otwńeraińu kopert przy po­

mocy pary?
—  Pan i to zrob iła?

—  Tak, i w?cale się nie wstydzę te g o . 

W szystko jest dozwolone w miłości i m order­
stw ie ! T e jże  nocy, w? Paryżu  odkleiłam  brzeg 
koper-ty i w yjęłam  kartkę papieru, która za­

wierała-....

—  I  cóż tam było? —  D u ff nie mógł opa 

now?ać wzruszenia..

—  To samo, co m ów ił biedny Honywood, 
krótka notatka, która brzmiała jakoś tak : 
„D roga  Mrs. Luce, tak mi przykro, że panią 
niepokoję. G zy będzie pani łaskawa za komun i 
kować doktorow i Loftonow i, by porozum iał się 
z m oją żoną Miss Sybillą  Conway, która mie­
szka w? Pałace Hotelu, San Remo, W łochy.4 4

—  To wszystko praw ie niema znaczenia, 

westchnął D u ff.

—  W łaśnie, uczułam że spadłam z obło­
ków i byłam bardzo zakłopotana.. N it' byłam 
nigdy w tak zagadkowej sytuacji. D laczego 
nie zostaw ił listu doktorow i, przecież to nie 
m iało sensu. O żonie jego  i m iejscu je j zam ie­
szkania w iedzieliśm y wszyscy, wspominał o

niej p rzy  każdej sposobności. I  nagle pisze 
tą niepotrzebną in form ację, oddaje mnie i da­
je  do zrozumienia, że powinnam tego strzec, 
jak oka w głowie,

—  Trudno zrozum ieć! jg l powtarzał za­

myślony inspektor.

—  N ie  mam pojęcia co to znaczy, ale je ­
stem zupełnie pewna, że Mr. Honywood zo­
stał zamordowany. Morderca uznał za. konie­
czne wykraść mi tą kopertę, przed dokona­
niem swego podłego czynu. Skąd jednak w ie­
dział o istnieniu koperty? C zyżby od H ony- 
w o od a f To  wszystko jest dla mnie zagadką. 
Oddaję ja  panu do rozstrzygn ięcia !

Dziękuję, —  D u ff zw rócił się do Lo- 
ftona. —  Pan  rzeczyw iście znał adres jego 

żony w  San Rem o?

—  N atu raln ie ! H onyw ood sam mi p ow ie ­

dział, prosił, żebyśm y się zatrzym ali tam w 
Pałace H otel, w  nadziei, że uda mu się ubła­
gać ją, by się do naszej paczk i przyłączyła.

D u ff zm arszczył brw i i westchnął:

—  M gła  się zgęszcza. Czy pan się porożu 

m iał z tą panią?
—  Tak, telefonowałem  do n iej wczoraj

i, zdaje się, zemdlała, po usłysz mi id w iado­
mości Tak przynajm niej słyszałem, roś .jakby 
upadek... i zeiwano nam połączenie. Dziś ra­
no telefonowała do mnie je j pokojówka, za­
wiadamia ja d  że je j pani nie jest w stank 
przyjechać i prosi o przyw iezien ie ciała, zma­

rłego do San Remo.
Musiałbym porozumieć się z tę  panią, 

jakna jw cześn ic j! —  zauważył D u ff. A  e fo  
nam pan opowie o śmierci Honyw ooda panie 

doktorze ?
— Cóż mam pow iedzieć? Rzeczyw iście to 

zaczyna wyglądać gorze j niż zw ykłe samobój­
stwo. Muszę tu zaznaczyć, że w moim pokoju 
ktoś dokonał rew iz ji jeszcze w  Paryżu, Tak, 
to wyg.ąda na morderstwo, ale czy  • pan wt- 
Iz i jakiś powód, dla którego ktoś jeszcze, po­
za nam i trzema nuułby o tem wiedzieć. .Gdyby
francuska poim ja to odkryła  pan rozumie,

eolry to było!...
Fan ma dożo racji, doktorze. Muszę 

przyznać, że wcale mi się nie uśmiecha wtar­
gnięcie w? to Surete paryskiej, aczkolwiek 
bardzo ś/um;.;ę u.! walory. A le  to m oja spra­
wa 1 nie. cl’ er hv sie ktoś w  to w trącał!

(D. C. N .)

Drukarnia
Redaktor w.-z. Witold Tatarzy«**‘


